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P R Y M U S I

Hj* kolejny zorganizowaliśmy spotkanie dla najlepszych 
^  klas ósmych w rejonie turkowskim. Z 35 prymusów 
L ^ Za okazła się właśnie ta czwórka: I miejsce Magdalena 
'drj sta ®  nr 5 (trzecia z lewej) II - Alicja Światowska SP Dobra 
,̂ 63 z |eWej), III - Natalia Szymaniak SP nr 2,

^Idem ar Chrostek SP Kawęczyn. relacja na str 6

W sobotę, 21 czerwca o godz. 10.00 
na stadionie 1000-leda rozpocznie 
się festyn spcrtowhrekreacjjny or­

ga n izo w a n y  przez S p ó łd zie ln ię  In ­
w alid ów  „ S in tu r”. W  przygotow a­
nych  kon k u rsach  w ezm ą  u d zia ł ek i­
py S p ó łd zie ln i Inw alidów  z Turku, 
K onina i S łupcy , Specja lnych  Ośrod-

F estyn
ków  Szkolno - W ychow aw czych  
z T urku i S tem p lew a  oraz W arsz­
ta tó w  T erap ii Zajęciowej z Paprotn i.

O rgan izatorzy p rzew id zie li a tra k ­
cyjne nagrody d la  u czestn ik ó w  k on ­
ku rsów  oraz nagrodę d la  w ylosow a­
nego n a  fe s ty n ie  czy te ln ik a  „E cha”. 
K ażdy, kto p rzyśle  do redakcji k u ­
pon konkursow y z odpow iedziam i 
n a  trzy  podane niżej p y ta n ia  i będzie

k ib icow ał n a  sobotn im  fe s ty n ie , m a  
sza n sę  w ygrać n iesp o d zia n k ę przy­
g o tow an ą  przez „ S in tu r”.

P y ta n ia  konkursow e:
1. K tóry z członków  R ady M iejskiej 
d zia ła  w  organizacjach  społeczno- 
zaw odow ych  osób n iep ełn osp raw ­
nych?

S i n t u r u

2. G dzie w  T urku znajduje s ię  s ied z i­
ba D zien n eg o  C entrum  A ktyw ności?
3. K tóry zak ład  pracy w  T urku  za ­
tru d n ia  najw ięcej osób n iep ełn o ­
spraw nych?

O dpow iedzi n a  kuponach  konkur­
sow ych  m ożn a dostarczać do red ak ­
cji,, E ch a  T urku” u l. K a lisk a  2 do 20  
czerw ca i w  d n iu  fes ty n u  do s ta n o w i­
sk a  redakcji.

------------------------------------ —------------ 1
O D P O W I E D Z I : M oje imię i nazwisko:

I  ..................................

2 ................................. Adres: ...........................................

3  ................................................
V-----

Odnaleziono
U l /  czwartek, 12 czerw ca w yszed ł z dom u i nie  
' f  Wrócił n a  noc trzydziestoletni m ieszkaniec  

Turku. Następnego dnia, zaniepokojona rodzi- 

y ° 8i}a j e g °  z a g in ię c ie . P o lic ja  n a ty c h m ia s t  

\  P o sz u k iw a n ia . N a  w itr y n a c h  sk le -  

m ie śc ie  ro zk le jo n o  u lo tk i z e  zd ję- 

R o z p a tr y w a n o  w s z e lk ie  m oż- 

P o czą w szy  od  sa m o b ó js tw a  lu b  n ie -

w parku

„nfy  

&

eiA  13 c zerw ca  p rzy p a d k o w y  przech o- 

i ^  1 ° d n a la z ł w  p a r k u  m ie jsk im  w  T u rk u  
■ ^  Wisielca. Po identyfikacji okazało się, że

(  " ^ d z ie s to le tn i P a w e ł K . M ęż c z y z n a  
y  Ześn iej sp ę d z ił  c z a s  z e  zn a jo m y m i. 
Iq Ze Pił a lk o h o l, a  o k o ło  g o d z . 2 4 .0 0  u d a ł 

, * u - O b ecn ie  p o lic ja  b a d a  o k o lic z n o śc i
N O -  D o ty c h c z a s  n ie  u s ta lo n o  c z y  b y ło  to  
/ W . .  Vv° . czy  m o że  za b ó js tw o . C h ło p a k  n ie  

2 ro d z in y  p a to lo g iczn e j. W  T u rk u  
ta 2 em  z b r a te m .

(k )

N
% ł ,

zaginionego
sz c z ę ś liw e g o  w y p a d k u , sk o ń c z y w sz y  n a  m o r­
d e r s tw ie . D z ia ła n ia  p o sz u k iw a w c z e  p o lic ji s k u ­
p iły  s ię  w  o k o lica ch  e le k tr o w n i i te r e n a c h  p rzy ­
le g ły c h , g d z ie  sp o d z ie w a n o  s ię  go  zn a le ź ć . 
W  k o ń c u  u s ta lo n o , ż e  p rz e b y w a  c a ły  i zd ro w y  

w  m ie jsc o w o śc i o d d a lo n ej o  k ilk a d z ie s ią t  k ilo ­

m e tr ó w  od  T u rk u .
(k )

Złodzieje samochodów nie odpoczywają 
w dni wolne od pracy. W miniony weekend 
w Turku dokonano kradzieży dwóch 
samochodów.

Złodzieje 
nie próżnują

W  o k r e s ie  od 13 do 15  c z erw ca  z  p a r k in g u  p rzy  
u l. S ta w ic k ie g o  z g in ą ł f ia t  1 2 6 p  w a r to śc i ok o ło  
4 .0 0 0  z ł. W  so b o tę , 14  c z erw ca  z g ło sz o n o  k r a ­
d z ie ż  sa m o c h o d u  o p e l o m e g a  o w a r to śc i 4 8  ty s .  
m a rek . W ła śc ic ie le m  te g o  p o ja zd u , k t ó iy  z g in ą ł  
z n ie s tr z e ż o n e g o  p a r k in g u  p rzy  u l K o lsk a  S z o sa  
j e s t  o b y w a te l n ie m ie c k i. (k )

LATA*
Już po raz drugi wszystkim uroczym 
pannom z rejonu turkowskiego, które 
skończyły I 5 lat proponujemy wspólną 
zabawę pod hasłem Dziewczyna lata '97. 
Na zwyciężczynie czeka kolorowy 
telewizor.
Kandydatki powinny osobiście zgłosić się 
do redakcji lub nadesłać dane:
—  imię i nazwisko, wiek
—  adres zamieszkania i numer telefonu
—  mile widziane fotografie oraz krótka 
charakterystyka własnych upodobań. Na 
początku wakacji nastąpi pierwsza 
prezentacja dziewcząt na łamach „Echa” .



Chodnik albo blokada
Mieszkańcy wsi Obrzębin, Muchlin Piaski, Słodków, Bud 
Słodkowskich, Wrzącej, Albertowa oraz dzielnicy Turku - Muchlin 
od kilku lat czekają na wybudowanie chodnika przy ul. Konińskiej. 
W końcu postanowili wziąć sprawy w swoje ręce.

N a  prośbę pow ołanego K om itetu  
B u d ow y C hodnika, którego przew o­
d n iczącym  je s t  L ucjan F ilip iak , w e  
w to rek  10 czerw ca w  U rzęd zie  M ia s­
ta  odbyło s ię  sp otk an ie , w  k tórym  
w z ię li udział: bu rm istrzow ie K rzy­
sz to f  N o w a k  i S ta n is ła w  P oturała , 
p oseł M arian  M arczew sk i, s z e f  turk- 
ow skiej „drogów ki” S te fa n  T rosz­
czy ń sk i oraz p rzed sta w ic ie le  D yrek ­
cji O kręgow ej D róg P ub licznych  
w  P o zn a n iu  i Z arządu D róg P u b licz­
n ych  w  Kole. Z ebranie rozpoczął po­
se ł M arczew sk i, k tóry  „ o św iec ił” z e ­
b ranych  tym , o czym  dobrze w ied zą  
od w ie lu  lat: —Inwestycję tę należy 
traktować jako jedną z prioryteto­
wych.

N a stę p n ie  b u rm istrz  N o w a k  za k o ­
m u n ik o w a ł k o lejn ą  „now ość”: —Nie 
tylko chodnik na Konińskiej mamy 
do zrobienia. Na pierwszym miejscu 
jest modernizacja skrzyżowania Ob­
wodnicy Północnej i ul. Chopina (za­
łożenie tam sygnalizacji świetlnej), 
na drugim modernizacja ul. Konińs­
kiej (poszerzenie ulicy i położenie 
jednostronnego chodnika), na trze­
cim modernizacja skrzyżowania ul. 
Przemysłowej z Uniejowską, a na­
stępnie wprowadzenie Obwodnicy 
Południowej. Do rozmów o chodniku

na Konińskiej możemy przystąpić 
nie wcześniej jak jesienią, a realiza­
cję podjąć w przyszłym roku.

C złonkow ie k o m ite tu  n ie  b y li za ­
d ow olen i z tak ich  stw ierd zeń  bur­
m istrza , a le  w ysłu ch a li ta k że  tłu m a ­
czeń  p rzed staw ic ie li a d m in istra to ­
rów  dróg: — Ułicą Konińską przejeż­
dża 5 tys. pojazdów na dobę, ale 
innymi ulicami, które mamy pod 
swoją opieką przejeżdża jeszcze wię­
cej. Dlatego chodniki budujemy tam, 
gdzie możemy liczyć na współpracę 
z samorządem. Tak było w przypad­
ku chodnika przy Obwodnicy Pół­
nocnej. Dokumentacja na budowę 
chodnika przy Konińskiej opracowa­
na została w 1992 roku, ale do tej 
pory już się zdezaktualizowała. Naj­
pierw trzeba tam zrobić krawężniki, 
poszerzyć jezdnię, zrobić kanalizację 
deszczową i usunąć drzewa. Jak to 
będzie zrobione, to my dalej przej­
miemy pałeczkę. 1,6 km chodnika 
będzie kosztował 15 mld starych zło­
tych. W tedy p ose ł M arczew sk i, k ie ­
rując s ię  w  stron ę b u rm istrza  N o w a ­
k a  odparł, że je s t  to  k w estia  for­
m u łow an ia  p rzyszłorocznego budże­
tu .

T ak i tok  sp o tk a n ia  n ie  zadow olił 
zdesperow anych  lu d zi, żądających

k onkretnych  decyzji. R ozpoczęła się  
fa la  narzekań: — Gdyby pana samo­
chód trącił w łokieć, to inaczej by pan 
gadał (...). Dzieci idące do szkoły 
zanim dojdą do ronda, jak pada 
deszcz, są pochlapane i uplamione 
błotem (...). Jesienią 12 łat temu na 
takim samym zebraniu obiecano 
nam, że wiosną będzie zrobione. Do 
dziś nic nie ma (...). My jesteśmy 
łudźmi poważnymi i wy też traktuj­
cie nas poważnie! (...) Często tak jest, 
że gdzieś czegoś nie można zrobić 
inaczej, jak tylko siłą. Służba zdro­
wia wydarła swoje. Może jak my 
zabłokujemy ulicę, sprowadzimy te­
lewizję, to będziemy mieli chodnik.

N a  to  kolejn i p rzed staw ic ie le  
w ład z zaczę li syp ać ob ietn icam i. 
B u rm istrz  Poturała: —Tam trzeba 
usunąć 30 jesionów z lewej strony 
drogi, przygotować teren na położe­
nie deszczówki i to już zwiększy bez­
pieczeństwo. Trzeba będzie to zrobić 
jeszcze w tym roku. P o se ł M arczew ­
ski: — Wszyscy zobowiązujemy się do 
tego, że będziemy przekonywać rad­
nych, aby w przyszłym budżecie po­
traktowali to priorytetowo. Będzie­
my naciskać na samorząd, żeby po­
nownie dostosować dokumentację 
i zrobić chodnik. Ja zobowiązuję się 
do kontaktów z panem Filipiakiem 
i pilnowania tej sprawy.

C złonkow ie K om itetu  B udow y  
C hodnika z zeb ran ia  w  U rzęd zie  
w y sz li n ieu sa tysfak cjon ow an i. C zuli 
p ew ien  n ied osyt, n iek tórzy  stw ier ­
dzili, że  to  ko lejne ob iecanki. AZ

W niedzielę odbyła się w kopalnianym klubie ,,Barbórka” 
powiatowa konwencja wyborcza AWS. Przybyło na nią około 
300 delegatów, reprezentujących oddziały miejskie i gminne 
Akcji z całego rejonu turkowskiego.

Wyborcze przymiarki
Po raz p ierw szy  u jaw n ion a zo sta ła  

l is ta  k a n d y d a tó w  n a  k an d yd atów  do 
sejm u  i s e n a tu  z n a szeg o  w ojew ód zt­
w a. N a  h śc ie  sejm ow ej zn a leź li się: 
K r y s t y n a  B a r a n o w s k a  — doktor  
n a u k  przyrodniczych  z T urku, B o g ­
d a n  B o r o ń s k i  — geofizyk  z K onina, 
Z e n o n  C h o jn a c k i  — m gr teo log ii 
z K on in a , M a r ia  C w u d z iń s k a
— lek a rz  p ed ia tra  ze  S łupcy , R o ­
m a n  C z a p l ić k i  - tech n ik  m ech an ik  
z K oście lca , T o m a s z  D o r o ż y ń s k i
— ek o n o m ista  z K onina, I r e n e u s z  
N ie w ia r o w s k i  — tech n ik  ogrodnik  
z C zą stk o w a  gm . K łodaw a, T o m a s z  
S z y s z k o  — arch eolog  z K on ina, T a ­
d e u s z  W o ź n ia k  — tech n ik  m ech a ­
n ik  z K on ina , A n t o n i  T y c z k a
— e lek try k  z K on in a  oraz J e r z y  
Ż u r a w ie c k i  — socjolog z T urku. 
K a n d y d a tem  rezerw ow ym  je s t  M a ­
r ia  T u p a ls k a  — n a u czy cie lk a  z Or­
chow a. W śród k an d yd atu r  do se n a tu  
z n a leź li się; W o jc ie c h  C h o jn a c k i
— m gr in ż. górn ik  z K onina, J a d ­
w ig a  T r o ja n  — w ła śc ic ie lk a  H ote lu  
„A rkady” z  T urku  i dr M a r e k  W a sz -  
k o w ia k  — b y ły  p rezyd en t K onina.

Z ask oczen iem  była  k an d yd atu ra  
Ż u raw ieck iego , k tóry  praktyczn ie  do

2

o sta tn ieg o  p osied zen ia  R ady R egio­
n a ln ej A W S o d m aw ia ł k an d yd ow a­
n ia . J a k  n am  p o w ied zia ł n a  jego  
decyzję w p ły n ęły  nam ow y członków  
Z arządu R egionu  „S o lid arn ości”. 
Z różnych  przyczyn  w  turkow sk iej  
K onw encji n ie  w zię ło  u d zia łu  cz te ­
rech  spośród je d e n a s tu  kan d yd atów  
do sejm u. W  p ięciom in u tow ych  prze- 
zen tacjach  najlep iej w yp ad li przed­
sta w ic ie le  n a szeg o  rejonu: K rystyn a  
B aran ow sk a  — zg łoszon a  p rzez P ar­
tię  C hrześcijań sk ich  D em okratów ,

J erzy  Ż uraw ieck i zg łoszon y  przez  
N SZZ „S olid arn ość” oraz Iren eu sz  
N iew ia ro w sk i i Z enon C hojnacki. 
B aran ow sk a  m ów iła  o sw oich  doko­
n an iach  n a  n iw ie  społecznej, a zw ła ­
szcza  w d rażan iu  idei prozdrow ot­
nych  i w a lce  z pato log iam i sp o łecz­
nym i. Ż uraw ieck i sk u p ił s ię  n a  pro­
gram ie w yborczym  A W S, który jego  
zd an iem  je s t  ta k  szczegółow o przy­
gotow an y, że po w yborach w ystarczy  
go ty lk o  realizow ać.

P y ta n ia  do k an d yd atów  dotyczyły  
g łów n ie  problem ów  ogólnospołecz­
nych  ja k  bezrobocie, w ejście  P olsk i 
do s tu k tu r  europejsk ich  itp . N a  ko­
n iec  odbyło s ię  g ło so w a n ie , m ające  
ok reślić  preferencje w yborcze po- 
szczgó ln ych  k andydatów . U ja w n ie ­
n ie  w yn ik ów , a  zarazem  og łoszen ie  
o sta teczn ej l is ty  k an d yd atów  AW S  
do p ar la m en tu  n a stą p i dopiero po 
za k oń czen iu  w szy stk ich  konw encji 
p ow iatow ych  w  n a szy m  w ojew ództ­
w ie . (a r t )

—M ie s z k a m  n a  O sied l*1
Z w o le n ia , k t ó r e  p o w in n o   ̂
w a ć  s i ę  p s im  o s ie d le m .
cko wyszło pobawić się W a 
nicy i zostało zaatakowanepTZ
Pisaliście kiedyś o tym, że 
kie psy będą wyłapywane, PoS j  
wiłem dociec, kto się tym zaljM 
naszym osiedlu. Udałem się j  
dzielni, ale tam powiedziano
to sprawa władz miasta. Chc>c,\
dostać się do burmistrza, aUt
nie wpuszczono. W zamian 
wano mnie do urzędniczka 
bezradnie rozłożyła ręce. a ̂  
dzielnicowy, mimo najszcz* .
chęci, nie był w stanie ńń " j  

obr°\,W Turku jest duża grupa 
wałęsających się zwierzaj’ 
czują się bardzo pewnie, gdy* y  
nimi silna protektorka. 
rzęta, ale nie przesadzam W 
do nich. W końcu dojdzie do “j; 
psy będą chodzić środkiem ^
a ludzie 
murami.

będą się przemy
Zwracam się do

nych turkowskich radnych,a 1J
li się wreszcie na poważnie
lemem, bo w końcu i ich zastOP

—W  m a ju  m ie l i ś m y  °  
n ie  ś w ię t a  p r z y p a d a j  ą ce Jf 
k u  t y g o d n ia .  Piątki hy^l^j 
dniami normalnej pracy■ f
sem PKS nie informując
wadził w tych dniach koń1 J  nP*

i
k

jak w wolne soboty. Mojepr°
. ----------- .  ... du/Ô .Mtwierdzą, że nawet w

kasach nie wywieszono tak&
ii

macji. Prawdą jest, że nie^.p f\ 
dy i państwowe zakłady utr 
ne z pieniędzy podatnikd^p
sobie dodatkowe dni wolne
Większość firm jednak Pr>̂  
i działania PKS naraziły 
ty. Poza tym nie wiem, czy ‘ 
sobie samowolnie zarząd* 
Dotychczas robił to rząd■ y

—J e s t e m  in w a lid ą .
rkowałem swój s a m o c h ó d  " ,

gu przy targowisku, zbiega)P ^
ty panowie wyprosili ,
dząc, że gdzieś w pobliży M- 
nikacji, są specjalne mieJs' . y n  
mochodów inwalidzkich.
szczerszych chęci nie udałoh1W #
znaleźć. Władze Turku >v . 0\f:
rierami architektonicznym .̂ ji
jąc krawężniki na Przê °  ł| 
pieszych, a nie potrafią 0 Jur .cj(

l
■ ńlaP0]‘miejsc do parkowania 

inwalidzkich.  ̂ „

—N a  D ą b r o w s k ie g o  Jr]
m ie j s c a  d o  z a b a w y -  ”  y
miejskie mogłyby przezn 
placu zajmowanego PrzeZjlt). 
potrzeby dzieci z tego o$ie

to.

1 8  V I
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Geotermia U niejów
ârząd Miasta w Uniejowie opracował 
P̂ierwszy e tap  wykorzystania 
^jscowych zasobów wód termalnych. 
ego realizacja pozwoli wyeliminować 
°S|em kotłowni opalanych węglem.

Do “P racow ania p la n u  o p ła ca ln o śc i teg o  zad a-
Zaproszono P o lsk ą  A k a d em ię  N a u k  i A k ad e-  

'rn iczo-H utniczą. O cen ia  s ię , że  op racow a­

ło *

lĄ

> \

0[ A
zew\
P°\

nią

^G ói

10 kosztow ało  3 0 -4 0  ty s . zł. Is tn ie je  m ożliw o ść  
Jn annsowan ia  teg o  z a d a n ia  z p rzez „E k ofu n - 
k 82 • N a stęp n ie  p o w o ła n a  z o sta n ie  sp ó łk a  „G eo- 

U n iejów ”. P la n u je  s ię , że  50%  u d z ia łó w  
^ “stanie w  p o s ia d a n iu  g m in y , 35%  p rzejm ą  

eJ bądź czterej u d z ia ło w cy  z d u ży m  k a p ita łe m  
 ̂ Wzy in n y m i W ojew ód zk i F u n d u sz  O chrony  

/ “jW s k a ) ,  a  p o zo sta łe  15% b ę d ą  m o g li k u p ić  
1̂  “iejsi in w esto rzy . W ed łu g  sza cu n k o w y ch  ob- 
^  jed en  u d z ia ł k o sz to w a ć  b ęd z ie  od  10 -15

W ii • •
, u&iejowie g o śc ił dr H a rry  L . B ro w n  z  B o s-  
% ’ za p o zn a ł s ię  z p rojek tem  zag o sp o d a -  
m atl*a w ód te rm a ln y ch  i w a ru n k a m i s ta w ia n y ­
mi v * n c ja ln y m  in w esto ro m . P o p ow rocie  do 
ki, °W ^Je dn oczon ych  b ęd z ie  s ię  s ta r a ł z a in tere -  

ac nimi b iz n e sm e n ó w  a m ery k a ń sk ich .

P ie r w sz y  e ta p  za g o sp o d a ro w a n ia  gorących  
w ód w  U n ie jo w ie , p ozw oli z lik w id o w a ć  k o tło w n ie  
w ęg lo w e  ogrzew ające: O sied le  7 0 0 -lec ia , P rzed ­
szk o le  S a m o rzą d o w e p rzy  u l. W iśn io w ej, G m in n y  
O śro d ek  K u ltu ry , S zk o łę  P o d sta w o w ą , P rzych od ­
n ię  Z drow ia, S p ó łd z ie ln ię  M ie sz k a n io w ą  „ T ę­
cza ”, O środ ek  T u ry sty czn o  W yp oczyn k ow y „Z a­
m ek ” oraz h o te le  „Z b yszk o” i  „ J a g ie n k a ”. K o szt  
b u d o w y  2 .3 0 0  m  k o lek to ra  g łó w n eg o , w y n ie s ie  
p rzy  ob ecn ych  cen a ch  ok. 5 0  m in  zł.

P óźn iej p o d łą cza n i b ę d ą  rów n ież  in d y w id u a ln i  
odbiorcy. P r z e d sta w ic ie le  R a d y  i Z arząd u  M ia s ta  
o d w ied z ili S za fla ry  k o ło  N o w eg o  T a rg u , g d z ie  
w o d a m i te r m a ln y m i o g rzew a n y ch  j e s t  2 0 0  do- 
m k ó w  jed n o ro d z in n y ch . K o szt za m o n to w a n ia  
p rzyd om ow ego  w y m ie n n ik a  c iep ła  w y n o s i obec­
n ie  5  ty s . zł. M im o ta k  z n a czn y ch  k o sz tó w  in w e s ­
tycja  szyb k o  s ię  zw róci, p o n iew a ż  ro czn y  k o sz t  
o g rza n ia  d o m k u  o p o w ierzch n i 1 2 0  m 2 w y n o s i  
w  S za fla ra ch  1 2 ,5  m in  z ł, co ró w n e  j e s t  ok. 
4  to n o m  w ę g la  k a m ien n eg o .

A n d r z e j  R . T y c z y n o

G o r ą c e ,  s ł o n e  w o d y  p o b ie r a n e  b ę d ą  
z  u j ę c i a  p r z y  u l .  M ic k ie w ic z a .  P o  o g r z a ­
n i u  w o d y  w  g łó w n y m  w y m ie n n i k u  c i e p ­
ła ,  w t ła c z n e  b ę d ą  p o n o w n ie  p o d  z i e m ię  
p o p r z e z  o d w ie r t  p r z y  u l .  K o ś c ie l n ic k i e j .
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1̂ 2, ^odstaw ow a w  Cisewiu była gospodarzem  
x ę azu Dzieci i M łodzieży  Szkół Podstawowych
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j i ^ iny Turek. Uczestniczyło w  nim 4 1 0  uczniów  
°P'ekujących się nimi nauczycieli.
U g o to w a ć  złaz zorgani-
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O 0 w “isewskim lesie trzy- 
biwak dla 47 uczniów  

^odstawowej w Cisewiu. 
Hi J 'Vr®z ze swoim i opiekuna- 
i^ ojciech em  Roszkowskim  
ty ^  Stolarską rozbili namio­
t y  P°szczególnych szkół, 
^  '''ali latryny i kuchnię, a po 
M ie n iu  złazu posprzątali

Ir ren'
otwarcie złazu roz- 

St̂ j 0 się meldunkiem, który 
aNV Janiak —  dyrektor 

:awowej w Cisewiu  
Janowi Owczarkowi 

gminy Turek. Część

sportowo-rekreacyjna złazu ob­
fitowała w liczne gry, zabawy 
i konkursy. M iędzy innymi Nad­
leśnictwo Turek przygotowało 
konkurs wiedzy o  lesie, do które­
go pytania przygotowała mgr 
inż. Danuta Lewandowska. Zwy­
ciężyła w  nim drużyna ze Szkoły  
Podstawowej w Kaczkach Śred­
nich przed SP Turkowice i SP 
Cisew. Uczestnicy zostali obda­
rowani przez nadleśnictwo na­
grodami. Trzyosobowe drużyny 
rywalizowały w turnieju ringo. 
Pierwsze miejsce zajęła repre­
zentacja SP Słodków, drugie SP 
Chlebów, a trzecie SP Turkowi­

ce. Dla uczestników zawodów  
nagrody ufundował Zarząd Gmi­
ny Turek.

Ruch na świeżym  powietrzu 
wzmaga apetyt, dlatego w czasie 
trwania zawodów dzieci otrzy­
mały pączki i napoje chłodzące, 
a po ich zakończeniu zupę gro­
chową z bułką. Kolejnym punk­
tem programu złazu były prezen­
tacje dokonań artystycznych po­
szczególnych szkół. D zieci śpie­
wały, deklamowały, a co naj­
ważniejsze znakomicie się bawi­
ły. O godzinie 17.30 rozpalono 
pożegnalne ognisko, nad którym 
pieczono kiełbaski. Później auto­
bus szkolny porozwoził dzieci 
do domów.

Gośćmi złazu byli przedstawi­
ciele Kuratorium Oświaty, Nad­
leśnictwa i Rady Gminy Turek, 
która sfinansowała całą imprezę.

(art)

ysławów
' i  10  czerwca Rada Pedagogiczna Szkoły Podstawowej w Wyszynie po

wystosowała wniosek do Zarządu Gminy o odwołanie dyrektorki 
'h ^ jT y m  razem wniosek przegłosowała większość członków Rady, 
j stawiciele ZNP nie sprzeciwili się nauczycielskiej ,,Solidarności’ ’.
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V le Podstawowej w Wy-
4 ^ , J ę liśm y  w 20 numerze 
^  z 2 l maja („Dyrektorka 

. S ^ a t o r k a ” ). Pierwszy 
A j  * grupy siedmiu nauczy- 

odwołanie dyrektorki 
^  został pod koniec ma- 

8'eg°  roku, kolejny 
\ r l 0U Ten drugi z  powo-

^ójta gminy czekał na 
przez Zarząd kilka 

' Niektórzy już teraz spe-

O dwołują po raz trzeci

k

kulują, że losy trzeciego wniosku 
będą podobne, ponieważ do 23 
czerwca wójt Marian Gryt jest na 
urlopie.

Poproszony w piątek, 13 czer­
wca o komentarz w sprawie Wy- 
szyny zastępca wójta Stanisław  
Kasprzak powiedział, że nic nie 
wie o trzecim wniosku o od­
wołanie dyrektor Ilony Niewia- 
dy. B ez względu jednak na decy­

zję Zarządu w tej sprawie, w naj­
bliższych dniach komisja z Ku­
ratorium Oświaty w  Koninie, na 
wniosek Rady Szkoły ma skont­
rolować pracę pani dyrektor. 
Z nieoficjalnych wypowiedzi 
niektórych członków Rady Gmi­
ny wynika, że prawdopodobnie 
tym razem Zarząd przychyli się 
do wniosku Rady Pedagogicz­
nej. M T

11 czerw ca w  siedzibie Rektoratu Politechniki Łódzkiej 
podpisana została  umowa o  utworzeniu filii tej uczelni w  Zespole 
Szkół Rolniczych w Kaczkach. Na m ocy porozumienia, od now ego  
roku akadem ickiego w Kaczkach rozpocznie naukę co  najmniej 
6 0  studentów , na kierunku budow nictw a, o  specjalności 
zarządzanie i gospodarka przestrzenna, a po ich skończeniu będą  
mogli jeszcze zdobyw ać tytuł m agistra z zarządzania 
i marketingu o  profilu menadżerskim.

Politechnika Kaczki
G łó w n e  p o r o z u m ie n ie  o  

współpracy dydaktyczno - nau­
kowej podpisali: wojewoda Ma­
rek Naglewski i Rektor Politech­
niki Łódzkiej prof. dr hab. inż. 
Józef Mayer. Tekst podpisanego 
dokumentu mówi m.in., że: 
„Podstawowym celem  porozu­
mienia jest prowadzenie i roz­
wijanie dla potrzeb regionu ko­
nińskiego przez Politechnikę Łó­
dzką kształcenia w systemie za­
ocznym  i stacjonarnym na pozio­
mie studiów w yższych.”  Kolej­
ne, już bardziej szczegółowe  
uzgodnienia zawierali: prorektor 
prof. dr hab. Andrzej Jopkie­
w icz, kwestor mgr Anna Nowa­
kowska, dziekan Wydziału Bu­
downictwa, Architektury i Inży­
nierii Środowiska dr hab. inż.

Sylwester Konieczny oraz dyre­
ktor Wydziału Rolnictwa i Roz­
woju W si w Urzędzie W ojewó­
dzkim w Koninie mgr inż. Stani­
sław C zem ielewski i dyrektor 
Zespołu Szkół Rolniczych w Ka­
czkach mgr inż. Jan Pawłowski.

Po złożeniu podpisów Rektor 
Politechniki zaprosił swoich go­
ści na poczęstunek i lampkę sza­
mpana. W kuluarach między re­
ktorami, dziekanami, wykłado­
wcami a wojewodą, kuratorem 
i dyrektorami prowadzone były 
rozmowy o przyszłości nowo po­
wołanej filii, jej wyposażeniu 
w komputery i sprzęt dydaktycz­
ny. M ówiło się także o  tym, że 
być może powstaną tu jeszcze  
inne kierunki studiów.

AZ

Porozumienie podpisuje dyrektor ZSR w Kaczkach 
Jan Pawłowski
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wywiad z JERZYM ŻURAWIECK1M 
przewodniczącym Rady Regionalnej 
Akcji Wyborczej Solidarność

— Gdy rozmawialiśmy ostatni raz, ponad rok 
temu, w kraju tematem numer jeden była tzw. 
sprawa Oleksego. Pan mówił wtedy o zagrożeniach 
stojących przed Polską, o umacnianiu się post­
komunistów w strukturach gospodarki i administ­
racji państwa, o czerwonej pajęczynie kapitałowej. 
Czy teraz coś się zmieniło?

—Podtrzymuję wszystko to, co powiedziałem rok 
temu. Mogę przedstawić wiele faktów potwierdzają­
cych moją opinię. Weźmy informacje z ostatnich dni: 
„kupienie” Banku Gdańskiego przez Bank Inicjatyw 
Gospodarczych. Wiadomo, że BIG opanowany jest 
przez dawnych funkcjonariuszy KC PZPR, którzy wpra­
wdzie kiepsko tym bankiem rządzą, ale wykorzystując 
swoje wpływy potrafią zręcznie doprowadzić do fuzji 
Ż takim potentatem jakim był Bank Gdański. Teraz 
wypuszczą nowe akcje, którymi zapłacą za to połącze­
nie i mamy kolejny bank opanowany przez postkomunę. 
Następna informacja z kręgów ubezpieczeniowych: 
szykuje się „prywatyzacja” PZU. Na tę największą 
w Polsce firmę ubezpieczeniową mają apetyty takie 
nomenklaturowe spółki jak Uniwersał i Polisa. Ostat­
nio ogłoszono, że wyniki PZU są bardzo złe. Praw­
dopodobnie chodzi o to, aby pokazać, że PZU jest w złej 
sytuacji finansowej, sztucznie obniżyć wartość firmy 
i wtedy ją przejąć.

— Czy są to działania niezgodne z prawem?
—To wszystko dzieje się na granicy prawa. Zgodne 

Z prawem jest przecież zatrudnienie „swoich” na 
stanowiskach w administracji, czyli uprawianie tzw. 
klientelizmu. To się dzieje we władzach centralnych 
w Warszawie, ale także na prowincji, w Koninie 
i w Turku. Na przykład tak szumnie reklamowana 
reforma centrum w wykonaniu Millera sprowadziła się 
do tego, że powołano 49 dyrektorów generalnych jako 
jedynych pracodawców dla urzędników wojewódzkich. 
Ta „reforma ” oznacza zablokowanie młodym ludziom 
drogi do pracy w administracji państwowej na stanowi­
skach kiei owniczych.

—Jak ’an ocenia wyniki referendum, zwłaszcza 
w kontekście zbliżających się wyborów parlamen­
tarnych?

—Ja bym nie łączył tych dwóch spraw. Referendum 
było w rzeczywistości plebiscytem zdominowanym 
przez ideologię i emocje. Do tego doprowadziłSLD, nie 
próbując nawet rozwinąć merytorycznej dyskusji nad 
konstytucją. A przecież tyle jest w niej rzeczy, które 
powinny być przedmiotem zainteresowania, by nie 
powiedzieć zdziwienia obywateli. Dla mnie na przykład 
największym uchybieniem jest brak jasnych gwarancji 
prawa własności. A z niego wynikają wszystkie inne 
prawa. Takim zapisem mogą się czuć szczególnie 
zaniepokojeni właściciele gospodarstw rolnych. Może 
dlatego frekwencja wyborcza na wsi była tak niska.

— Poseł Marczewski po referendum ogłosił w „E- 
chu” krótko: „wygraliśmy” . To znaczy, że reszta 
przegrała?

—Nie mam zamiaru komentować takich wypowiedzi. 
Trzyprocentowa przewaga nad niezbędnym minimum 
i niska frekwencja wyborcza nie powinny dawać 
podstaw do zadowolenia nikomu.

—Ten ostatni problem, niskiej frekwencji, jest 
chyba fragmentem większego syndromu zjawisk: 
ludzie generalnie nie lubią polityki i polityków. Jak 
Pan, jako socjolog i polityk, by to wyjaśnił?

—SLD od dawna prowadzi misterną grę socjotech­
niczną polegającą na zniechęcaniu ludzi do polityki. To 
słowo ma się kojarzyć negatywnie, z korupcją, aferami, 
złymi ludźmi. W ten sposób społeczeństwo zniechęca się 
do aktywnego udziału w życiu publicznym, nie uczest­
niczy w wyborach, a postkomuniści mogą liczyć na 
stały 20% elektorat, który przy frekwencji poniżej 50% 
daje im większość. Na dłuższą metę takie działania są 
dla Polski bardzo niebezpieczne.

—Przejdźmy do tematyki wyborczej. Sondaże 
pokazują, że w nowym parlamencie SLD ma szanse 
na sojusz z Unią Wolności i Unią Pracy. Czy taka 
koalicja byłaby dobra dla Polski?

—Przede wszystkim byłaby dobra dla SLD, bo oni 
się boją, że będą izolowani. Koalicje centrum z lewicą 
są już uskuteczniane w samorządach, tak m.in. było 
w Koninie, tak jest w Turku. Jakie to może mieć 
praktyczne skutki widać na przykładzie tzw. konkursów 
na dyrektorów. SLD wchodzi w takie układy, aby

C z a s  n a  A W S
zawsze mieć o jednego członka komisji konkursowej 
więcej i na długo przed ogłoszeniem wyniku wiadomo 
ju t kto konkurs wygra. Wracając jednak do sprawy 
koalicji rządzącej to życzyłbym Polsce koalicji AWS, 
UW i ROP. Przy prowadzeniu rozsądnej kampanii 
wyborczej i zdobyciu ok. 50% głosów przez te partie (co 
daje ok. 63% mandatów), taka koalicja jest możliwa.

— Czy nie jest Pan nadmiernym optymistą. Od 
1991 roku wszystkie wybory w tym rejonie wygrał 
Sojusz.

—Oni wygrali nie dlatego, że mieli takie duże 
poparcie, ale z powodu podzielenia i rozproszenia 
głosów ugrupowań postsolidarnościowych. Przy nis­
kiej frekwencji okazywało się, że każdy zdobył trochę 
głosów, ale najwięcej SLD.

—A teraz się to nie powtórzy?
—Na nasze województwo przypada pięć mandatów 

poselskich. Jeden zdobędzie na pewno SLD, jeden PSL,

Jerzy Źurawiecki od początku lat osiemdziesiątych stoi 
na czele struktur turkoutskiej ,,SolidarnościW 1992 
roku został przewodniczącym Zarządu Regionu NSTL 
„Solidarność”. Obecnie jako przewodniczący Rady Re­
gionalnej AWS koordynuje pracę kilkunastu organizacji 
zrzeszonych w tym bloku wyborczym. Źurawiecki jest 
z wykształcenia socjologiem, pochodzi ze Środy Śląskiej, 
a do Turku sprowadził się za sprawą swej małżonki Anny 
Wiśniewskiej - Źurawieckiej.

jeden AWS. Pozostałe dwa mandaty mogą przypaść 
którejś z Unii lub zdobędą je te większe ugrupowania. 
Zależy tu dużo od kampanii wyborczej, od programów 
i samych kandydatów.

—Jakich kandydatów ma AWS?
—Wywodzą się oni z różnych środowisk: przemysł, 

budżetówka, rolnictwo, prywatna przedsiębiorczość. 
Nasi ludzie sprawdzili się już w pracy parlamentarnej, 
samorządowej, związkowej, mają stopnie naukowe, 
doświadczenie. Myślę, że wystawiliśmy najlepszych. 
W końcu AWS to sojusz kilkunastu ugrupowań, związ­
ków, stowarzyszeń i fundacji. W naszym programie 
proponujemy konkrety, a nie wyborczą kiełbasę.

— Akcja Wyborcza Solidarność w wielu wojewó­
dztwach wystawia wspólnych kandydatów do sena­
tu razem z Ruchem Odbudowy Polski i Unią 
Wolności. Czy taka będzie też u nas?

—Robimy wszystko, żeby tak było.
— Wśród kandydatów jest kilku znanych miesz­

kańców Turku. Są realne szanse na to, aby nasze 
miasto miało „własnego”  przedstawiciela w par­
lamencie. Jakie to ma znaczenie? Pan też był posłem 
w latach 1989-91...

—...Mojej kadencji nie można porównywać, ponie­
waż to były czasy rewolucyjne. Natomiast korzyści 
płynące z tego, że miasto ma posła są bezdyskusyjne. 
Nie musi to oznaczać, że poseł coś dla miasta załatwia

: m(choć może to robić), ale podnosi to prestil 
miejscowości. W polityce ważną rolę odgrywająoS
ste kontakty, sympatie, dzięki którym parlament.tartf
może zdziałać dużo. Dlatego należy wybrać kog0'- 
będzie miał rozległe kontakty, dobrze byłoby, 
taki miał osobowość odbieraną pozytywnie Pr~l~.. 
chodnich partnerów. Dla naszego miasta, regi°n"\: 
bardzo ważne, aby nowy parlamentarzysto j. 
Z miejsca np. sprawę restrukturyzacji przemyśle 
wowo-energetycznego i inwestycje w przetw°r 
rolno-spożywczym.. ^

— Niedawno gościł w regionie premier Cn® 
wicz i parlamentarzyści z SLD zapewniali, że P 
kształcenia są na dobrej drodze. p

—Ale te przekształcenia oznaczają, że 
pracowników kopalni i elektrowni czeka zwO'11̂, n flfDobry czas dla tych zakładów już się kończy> " ;ntO*czasem niewiele zrobiono dla ich zmiany, przyg0 
nia do czasu kiedy węgiel się wyczerpie. .m

— Ale czy nie jest to wina samych praco"111
którzy się boją, że stracą na prywatyzacji'

-Najbardziej zmiany obawia się kadra k>e 
nicza, bo to ich stanowiska są najbardziej zaSr°~ifJt 

— Gdzie jeszcze dostrzega Pan pilną P°tr 
zmian w naszym regionie? ,.p

•—W naszym programie Akcji Wyborczej o0 j 
ność chcemy szczególny nacisk położyć tia SP : ■ 
rolnictwa, ale to nie będą takie obietnice bezp0>" 
jakie składa PSL. Chcemy też zwrócić 
inwestycje tworzące nowe miejsca pracy, nai m i^
nictwo, tworzenie praw i procesu dostosowane- ^  

—A co będzie jeśli wynik wyborczy z l™-’ .»!
zostanie powtórzony, jeśli postkomuniści w

—Wtedy pogłębią się te negatywne zjawisk0,
rych mówiłem na początku. Wskaźniki statyk
będą rosły, ale gospodarka będzie d o ło w a ć - m,l(f'
cja z Europą zostanie opóźniona, gdyż nie st°c ̂
będzie na wprowadzenie odpowiednich
ciążenia podatkowe będą wzrastać. Z  czasef' 
władzy zostaną tak wyobcowani ze społeczens /.

Może s'l»powróci dawny podział: ,,om-my . .t
okazać, że skończy się dobra koniunktura , ^  
narodowa, i że nie potrafiliśmy wykorzy^0 ,ę

' ■ A le npięciu minut danych nam przez historię w 
tego nie traktować na zasadzie czarno-bialeS p
du. Jeśli powyborczy rząd tworzyć będzie ' jt  
AWS, UW i ROP, to nie będzie żadnych
gospodarczych. Rząd ten będzie musiał p
reformy, które pozostawiła obecna koalicj0’
ubezpieczenia zdrowotne i społeczne, decenń u 
państwa, prywatyzacja. Pozytywne efekty . 
będą widoczne dopiero po dwóch, trzech *a av

k

— Czyli gdzie widać tę różnicę międ^

w
a SLD?

—Oni chcą rządzić, trwać, mieć. w  ,pi 
Polskę reformować, dokończyć to, co zaCẐ f ̂  
w 1989 roku. Każdy kto porówna tempo rej 1̂ jgf
1989-93 z czasami rządów koalicji PSL-5f^’ f 
musiał przyznać, że oni tylko markują te

— Czy po wyborach AWS się rozw iąż psJj-Na szczeblu centralnym mówi się o 
ceniu Akcji w partię polityczną. W ^ojt* ^ o 
konińskim naszym głównym celem będą . . 11
morządowe w 1998 roku. Przy współpf^^f.
i ROP mamy szansę wygrać we wszystkich 1,1 p
Tu też trzeba będzie nadgonić stracony CZ.(jS-
SLD w naszym mieście zahamowały inwesUptj

uf

totwórcze. Zamiast basenu potrzebne sd . /  
kania, szkoła średnia, inwestycje stwarzaj* .pr. 
miejsca pracy. Nie wiem, czy stać nas na U • jjrj 
kosztownego basenu, a już z pewnością ,a,t\,J1r 
wybudować go od podstaw, a starą halę °( 
za darmo. c0I i ^

— I na koniec: jak przewodniczący » 
ści” będzie zabiegał o poparcie wyborc J, 

—Przede wszystkim będę zabiegał o 0 ̂ /i€
• f£t*J - robywatelską. Ludzie muszą wiedzieć, z . 4z f f

tN1
Z zainteresowania sprawami publiczny1111 
kogo wybiorą, jaką partię, jakiego kaaLtr .(p' 
sprawą drugorzędną. Najważniejsze jeSl’ cV

10 J rpiiPuwierzyli, że od każdego z nas zależd 
regionu, miasta. Abyśmy wybierali z pełno­
ścią konsekwencji swej decyzji.

Andr7-cJ P /
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5 Kościół dla wszystkich
i >8, ANDRZEJ MENDROK ukończył Chrześcijańską Akademię 
) eoiogiczną w Warszawie. Jest proboszczem parafii ewangelickiej 

Koninie i od trzynastu lat administratorem kościoła 
evvangelicko * augsburskiego w Turku.

—Tych różnic jest sporo, czy 
w związku z tym ewangelicy, 
których w Turku jest niewielu 
nie odczuwają wobec siebie 
nietolerancji? Słyszałam, że ja­
kiś czas temu chciano Wam 
zabrać cmentarz i wyznaczyć 
jakieś inne miejsce grzebalne.

—Do nietolerancji religijnej

t s t r .

Irtlrfj

> |

st^j

taW

1984 roku rozpoczął się 
temont kościoła ewangelickie- 
80 w Turku, w tym samym 
t0*l‘został ksiądz wybrany na 
ilu stratora turkowskiej 
Pafans. Czy te dwa fakty nale- 
 ̂z* sobą wiązać?
''Już wcześniej istniała po- 

^  renowacji tego kościoła 
Pnwie przygotowania poczy- 

^n° zanim ja zacząłem opieko- 
| flc s*ę parafią. Ekspertyza 
»°iekt techniczny remontu zo- 
• °Pracowany na zlecenie Wo- 
‘ffzkiego Konsen\’atora Za- 
J . -  Tubię remontować, bo 

sobie sprawą z tego, że 
to robić w miarą szybko, 

cZekanie wiąże sią z więk- 
y ni kosztami. Cieszą sią, Że te 
ace w Turku udało sią już 

^ńczyć.

C~^&dbał ksiądz o budynek 
u c'°ła, ale co z kościołem 
li 0 r*ligijną wspólnotą? Jak 

"a jest turkowska parafia?
r>arafia jest nieduża, ale nie*>$(. •

Ki j . ,Utai liczy- Trudno jest 
kty , z,ec kto jest chrześcijani- 
Nj" ,0 ewangelikiem, dlatego 

ten temat. Każdy jest 
\ o ^  duch°wą, która jest 
■%<, n!?Wana podczas nabożeń- 

f amy to szczęście, że w na- 
' kościele*

któ
są również małe

ykółkjl-f uczęszczają na tzw.
i

°̂Że kierowane do ludzi

% [!!‘edzielne, czyli nabożeri-
zedzieci. Wiadomo, 

io,o B°że
ke - ok jest trudno przyswaja- 

młodszych.
może ksiądz powie­

dzieć jakie są podstawowe róż­
nice między ewangełicyzmem, 
a katolicyzmem?

—Przede wszystkim różni nas 
nauka o zbawieniu. My wyznaje­
my zasadą, że człowiekowi zo­
stają odpuszczone grzechy tylko 
Z Łaski Bożej. Zresztą powodem 
do przeprowadzenia reformacji 
była sprzedaż odpustów. Odrzu­
camy również nauką o zasłu­
gach, ponieważ człowiek ma 
obowiązek czynienia dobra. Łą­
czy sią to z kolejną różnicą. 
U ewangelików nie ma kultu 
świętych i nie uznajemy święto­
ści Marii. Oczywiście uważamy 
Maryją za Matkę Chrystusa, bło­
gosławioną i wyróżnioną spo­
śród wszystkich niewiast. Jakby 
to obrazowo powiedzieć, pomija­
my wszystkich referentów, 
a idziemy prosto do głównych 
drzwi, które zawsze są otwarte. 
Zasadniczą różnicą jest także 
msza, dla katolików oznaczająca 
powtórzenie ofiary Jezusa. U nas 
jest Eucharystia i Liturgia Ko­
munijna, ale nie ma tego ofiaro­
wania, gdyż uważamy, że to Je­
zus osobiście złożył ofiarę na 
krzyżu. W związku z tym w koś­
ciele luterańskim nie ma kap­
łanów, a są księża. Nie uznajemy 
również prymatu papieskiego 
i dogmatu o jego nieomylności. 
W kościele ewangelickim są tyl­
ko dwa sakramenty: Chrztu i Ko­
munii Świętej udzielanej pod 
dwoma postaciami.

—A co z małżeństwem?
—Małżeństwo jest ustanowio­

ne przez Boga w akcie stwór­
czym, dlatego w myśl kościoła 
ewangelickiego nie może być sa- • 
kramentem. Jest stanem świętym, 
nierozerwalnym, ale niepotrzeb­
nym do zbawienia. Nie ma także 
celibatu. Jak pani widzi, mam na 
ręce obrączką, jestem żonaty, 
mam dwóch synów. Jeden stu­
diuje teologią, drugi skończył gi­
mnazjum, wybiera się na studia 
i jest organistą. Uważamy, że 
Bóg stworzył mężczyzę i niewias­
tą, a nie mężczyznę, niewiastę 
i księdza. Ostatnią taką zasad­
niczą różnicą jest spowiedź. 
Ewangelicy uznają spowiedź po­
wszechną. Oczywiście, jeżeli 
ktoś sobie tego życzy, może ona 
być również indywidualna i zu­
pełnie anonimowa.

jesteśmy przyzwyczajeni. Turko- 
wianie często mówią, że jest to 
kościół niemiecki, obawiają się 
uczestniczyć w nabożeństwach. 
To jest przede wszystkim kościół 
dla wszystkich. Wracając do 
sprawy cmentarza muszę przy­
znać, że nie słyszałem nic o tym, 
Że chciano nam zabrać cmentarz. 
Owszem kilka lat temu sami za­
proponowaliśmy współużytko­
wanie cmentarza. Zrobiliśmy na­
wet wyłom w murze, który jednak 
szybko został zamurowany, po­
nieważ wyrzucano na naszą stro­
nę śmieci. W tym roku przypo­
mnieliśmy o tej propozycji. Ze 
względu na ład i porządek zo­
stały postawione pewne warunki. 
Nie chcemy, aby ten cmentarz 
został zamieniony w beton. Dla­

tego odpłatność jest większa niż 
na cmentarzu komunalnym. Po­
nadto kształt pomnika musi być 
zatwierdzony, ponieważ cmen­
tarz jest wpisany w rejestr zabyt­
ków. Osoba, która chce uzyskać 
miejsce musi mieć poparcie ko­
goś z parafian ewangelickich.

—W nabożeństwie dzięk­
czynnym za remont kościoła 
uczestniczyły osoby, które 
przyjechały z Niemiec. Podob­
no w latach 50-tych ludzie ci 
byli prześladowani w Turku. 
Może ksiądz coś na ten temat 
powiedzieć?

—Cała historia tych prześla­
dowań wiąże się z wydarzeniami 
wojennymi z 1939 roku. Kiedy do 
Turku przyjechały władze nie­
mieckie, ewangelikom wmawia­
no, że są Niemcami i zmuszano 
ich do podpisywania list. Nie­
którzy dla świętego spokoju pod­
pisali, pozostali byli karani np. 
palono młyn i nie pozwalano na 
jego odbudowę. Po zakończeniu 
wojny osoby te ścigała nowo 
powstała władza, za odstępstwo 
od narodowości polskiej. Dlate­
go w latach 40-tych i 50-tych 
nasiliły się emigracje.

—Na zakończenie, co ksiądz 
sądzi o ruchu ekumenicznym?

—Oczywiście uważam, że taki 
ruch jest potrzebny i powinno 
być porozumienie między chrześ­
cijanami. Drażnią mnie jednak 
słowa, że w trzecie tysiąclecie 
powinniśmy wejść jako jedność. 
Uważam, że nie jest to możliwe, 
bo zbyt wiele jest zasadniczych 
różnic. Katoliccy biskupi nadal 
więcej mówią o tym co nas łączy, 
a mniej o tym co nas dzieli. 
Myślę, że tu powinny być za­
chowane właściwe proporcje.

—Dziękuję księdzu za roz­
mowę.
Rozmawiała:

Katarzyna Łuczak
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'rijc ',e8° dokonano włamania do 
skradziono rower górski

h - -ania, kradzieże, bójkiK
% ^ esie od 25 do 31 maja na ul.
'V y /e 

>  600 zł.
z 28 na 29 maja na ul.

skradziono forda transit 
V ĉ ma tysiącami opakowań karto- 
\\  , do czajników bezprzewodo- 
, 1 jn ączne straty 37 tys zł.
\  30 maja na ul. Młodych

0 "dumania do piwnicy, skąd 
łt>i n° rower górski wartości 650 zł. 

’ nocy na ul. Dworcowej 
ano się do piwnicy i skra- 
górski wartości 600 zł. 

t od 1 do 3 czerwca na ul.
t*t g<jr J*8°  z piwnicy skradziono ro- 

i r0w Produkcji angielskiej oraz 
, <*°W y. Łączne straty 1.000 zł. 
aU|, q ,e od 31 maja do 2 czerwca 

Środowej z półki wystawowej

[ > Samej
\ > » a m a

k

sklepu RTV skradziono kamerę video 
wartości 3 299 zł.

Z 4 na 5 czerwca na ul. Uniejows- 
kiej na terenie Wojewódzkiej Kolum­
ny Transportu Sanitarnego, z ambu­
lansu rentgenowskiego skradziono pros­
townik wartości 400 zł.
REJON

W nocy z 28 na 29 maja w Kaczkach 
Średnich (gm. Turek) dokonano wła­
mania do warsztatu stolarskiego miesz­
czącego się na terenie budowy domku 
jednorodzinnego. Skradziono dwa sil­
niki elektryczne, komplet kluczy Ocz­
kowych, wyłączniki prądu i 30 sztuk 
klamek okiennych. Łączne straty 1.500 
zł.

Z 31 maja na 1 czerwca w Wilamo- 
wie (gm. Uniejów) na parkingu przed 
remizą strażacką, w której odbywała się 
dyskoteka włamano się do fiata 126p. 
Skradziono radio-odtwarzacz, siedem 
kaset magnetofonowych, koło zapaso­
we, klucze i lusterka zewnętrzne. Łącz­
ne straty 550 zł.

W okresie od 1 do 6 czerwca w Bru­
dzewie włamano się do stodoły, skąd 
skradziono przyczepę samochodową 
i pług 3-skibowy wartości 2.500 zł.

4 czerwca w Chrapczewie (gm. Do­
bra) na terenie PPH „Linda” dokonano 
włamania do kotłowni, skąd skradziono 
kosiarkę spalinową wartości 500 zł.
W nocy z 5 na 6 czerwca, w Dąbrowie 
(gm. Przykona) włamano się do prze­

pompowni, skąd skradziono imadło ślu­
sarskie i sprężarkę z oprzyrządowaniem 
wartości 2.500 zł.

Wypadki
6 czerwca o godz. 15.40 w Turku na 

skrzyżowaniu ul. Konińskiej z Ob. 
Północną kierujący samochodem opel 
corsa włączając się do ruchu okrężnego 
z drogi podporządkowanej, nie zacho­
wał należytych środków ostrożności 
i doprowadził do zderzenia z rowerzyst­
ką. Ranną kobietę odwieziono do szpita­
la w Turku.

W tym samym dniu o godz. 18.10 
w Zukach (gm. Turek) nieletnia rowe­
rzystka poruszając się lewym pasem 
jezdni nagle skręciła w prawo, wprost 
pod koła nadjeżdżającego poloneza. 
Dziewczynkę z obrażeniami ciała od­
wieziono do szpitala w Koninie.

10 czerwca o godz. 14.00 w Turku 
na ul. Kolska Szosa kierująca fiatem 
126p potrąciła kobietę znajdującą się na 
porzejściu dla pieszych. Ranną odwie­
ziono do turkowskiego szpitala.

W tym samym dniu o godz. 16.50 
w Turku na ul. Żeromskiego kierujący 
BMW nie zachował należytych środków 
ostrożności podczas wyprzedzania 
i uderzył w fiata 126p, który prawidłowo 
skręcał w lewo. W wyniku wypadku 
ranny został kierowca malucha.

W okresie od 6 do 12 czerwca 
policja odnotowała trzy kolizje: gm.

Turek - 1, gm. Władysławów -1 , gm. 
Dobra - 1. Zatrzymano trzy prawa 
jazdy. Promilowi rekordziści: kierow­
ca łady - 2,18 promila i kierowca daci - 
2,07 promila.

Pożary
6 czerwca w Rachowej (gm. Mala­

nów) nieznany sprawca podpalił poszy­
cie leśne.

7 czerwca w Wojciechowie (gm. 
Kawęczyn) spaleniu uległ budynek gos­
podarczy wartości 10 tys zł. Przyczyną 
pożaru była iskra z komina.

8 czerwca w Uniejowie zwarcie in­
stalacji elektrycznej było przyczyną po­
żaru samochodu renault. Straty wynios­
ły 1.000 zł.

11 czerwca w Zadwornej (gm. Tuli­
szków) spaliła się stodoła drewniana 
oraz dach budynku gospodarczego. Stra­
ty oszacowano na kwotę 3.000 zł. Przy­
czyną pożaru była wada instalacji elekt­
rycznej.

W tym samym dniu w Tuliszkowie
strażacy neutralizowali i usuwali roz­
lany na placu stacji paliw olej napędo­
wy. W wyniku awarii z dystrybutora 
wyciekło 1,5 tony oleju wartości 3.500 
zł.

12 czerwca w Bielawach (gm. Świ­
nice Warckie) spaleniu uległ budynek 
inwentarsko-mieszkalny wartości 10 tys 
zł. Przyczyną pożaru było zwarcie in­
stalacji elektrycznej.
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Z grom adzenie w  jednym  m iejscu i w  jednym  
cza sie  tak  licznej grupy prym usów  w ym aga nie 
lada za b ieg ó w . Już w  lutym  zw róciliśm y się do  
szk ó ł p od sta w o w y ch  rejonu tu rk ow sk iego  z pro­
śb ą  o  w ytyp ow an ie  tych  najlepszych  - u czn iów  ze  
średnią pow yżej 5 ,0 .  N apłynęły  4 2  zg ło szen ia , 
na sp otk an ie przybyło 3 5  p rym usów .

Na początku poddaliśmy ich 
próbnemu testowi. Jak podkreś­
lał nasz doradca psycholog, nie 
był to test na inteligencję, gdyż 
oznaczałoby to, że jego wynik 
przesądza o poziomie intelektua­
lnego rozwoju odpowiadającej 
osoby. W teście były pytania na 
orientację, sprawdzenie umiejęt­
ności logicznego myślenia itp. 
A oto próbka testowych pytań: 
Wstaw brakującą liczbę - 2, 5, 8, 
11, (odp. 14 cyfry rosnąco trzy); 
podkreśl wyraz, który nie pasuje 
do tej grupy wyrazów: dom, da­
cza, willa, biuro, chata (odp. 
biuro - tam się nie mieszka); 
podkreśl wyraz, który nie pasuje 
do tej grupy wyrazów: śledź, 
wieloryb, rekin, barracuda, 
dorsz (odp. wieloryb - jest ssa­
kiem). Inne pytania związne były 
z właściwym usytuowaniem fi­
gur, doborem odpowiednich wy­
razów itp.

Maksymalną liczbę punktów 
(37 na 40 możliwych) uzyskała 
Magdalena Kowalska. Ona też 
rozwiązała najlepiej drugi test. 
Czwórka najlepszych prymusów 
rozwiązywała go w redakcji „E- 
cha Turku” na czterech stanowi­
skach komputerowych. W tym 
czasie pozostali prymusi spoży­
wali posiłek w stołówce KWB 
„Adamów” . Wcześniej wszyscy 
uczestnicy spotkania odbyli 
dwugodzinną wycieczkę po tere­
nach KWB „Adamów” .

Oficjalne podsumowanie spo­
tkania rozpoczęło się o godzinie 
14.00 występem artystycznym 
uczniów z Państwowej Szkoły 
Muzycznej w Turku. Koncertu

grodę: elektroniczny no­
tatnik. Drugie miejsce za­
jęła Alicja Światowska, 
która otrzymała z rąk pa­
na Roberta Kaczmarowa 
z Fox Shell słowniki oraz 
programy komputerowe.
Dla dwóch następnych 
prymusów Natalii Szy­
maniak i Waldemara 
Chrostka redakcja „E- 
cha” ufundowała aparaty 
fotograficzne. Nie były to 
jednak wszystkie nagro­
dy, ponieważ przedstawi­
ciele prywatnych szkół 
języków obcych mieli je­
szcze inne niespodzianki.
I tak trójka pierwszych 
prymusów otrzymała bez- 
jaurs łjęzyśta Obcego \y 
School, natomiast Fox 
ufundowała bezpłatny kurs języ­
ka obcego dla pięciu kolejnych 
prymusów: Alicji Światowskiej 
(SP Dobra), Iwony Bręńskiej (SP 
Dobra), Pauliny Patelki (SP 
5 Turek), Katarzyny Bukowiec­
kiej (SP 4 Turek), Doroty Skubi­
szewskiej (SP Tuliszków). Na­
stępna piątka: Marcin Zbytniew- 
ski (SP 2 Turek), Anna Rostek 
(SP 4 Turek), Sebastian Węs (SP 
Dobra), Joanna Sokołowska (SP 
4 Turek), i Karol Rybicki (SP 
Tuliszków) otrzymali 50% zniż­
kę na roczny kurs w tej szkole, 
a pozostali prymusi otrzymali 
taką samą zniżkę za pierwszy 
semestr. Mogą z niej skorzystać: 
Piotr Trocha (SP I Turek), Piotr 
Kilan (SP I Turek), Katarzyna 
Kosmowska (SP 2 Turek), Joan­
na Goroszko (SP 3 Turek), Mar-

wy), Justyna Walczak (SP Wy- 
szyna), Katarzyna Kuszczyńska 
(SP Dobra), Małgorzata Majtka 
(SP Przykona), Joanna Bogusz 
(SP Przykona), Agnieszka 
Swierczyńska (SP Przykona).

Lista nagrodzonych pry­
musów oraz ich osiągnięcia 
(wysokie średnie ocen oraz 
zwycięstwa w konkursach) 
była tak długa, że organiza­
torzy nie jeden raz gubili 
się w tej wyliczance. Tym 
bardziej, że przedstawicie­
le władz samorządowych 
przynieśli dla swoich pry­
musów własne nagrody 
książkowe, a wiceburmistrz 
Lechosław Pawlak pamiętał
0 kwiatach dla wychowaw­
ców i dyrektorów.

Oprócz prezentów, nie­
spodzianek i kwiatów były 
też słowa podziękowania
1 gratulacje. Wiceburmistrz 
Lechosław Pawlak życzył 
prymusom, aby rozpoczęta

tak dobrze kariera w szkole 0* 
stawowej, kontynuowana W 
w następnych szkołach łączmy 
szwedzką Akademią Nauk, P.
znającą wybitnym ludziom W
bardziej prestiżową nagrodę 
życzeń dołączył się <tyr£ 
KWB „Adamów” Zdzisław^ 
pla, który w kręgach oświato'*). 
jest uważany za jednego z 
większych sponsorów OBJ®, 
kiego szkolnictwa. Również spj* 
kanie prymusów po raz drug1̂  
było się w klubie kopalni 
pomocy dyrektora Czapli-  ̂

Gratulacjom i życzeniom 
było końca. Zmęczeni, ale
woleni prymusi najżywiej , . 
gowali wtedy, gdy dziękuj
w ich imieniu kolega wspo1sio*"o wakacjach. To magiczne 
zelektryzowało zarówno ucz®̂  
jak i nauczycieli. Życzyn#’ d 
dla wszystkich zakończenie * 
szkolnego było tak miłe ja* u, 
uczestników spotkania w 
..Barbórka” .

O r g a n iz a to r z y  d z ię k u ją  z a  u fu n d o w a n i  

n a g ro d y  pn

Superprymuska i jej wychowawczyni Ag­
nieszka Dopierała

s z k o ło m  ję z y k ó w  g j ^  
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Każdego roku W ojewódzki Ośrodek Metodyczny w Koninie ogłasza "  
konkursów przedmiotowych. Większość laureatów otrzymuje nie tylko nai 
książkowe, ale zostaje także zwolniona z egzaminów wstępnych do 
średnich. A oto  lista tegorocznych laureatów ze szkół rejonu turkowskiog

Rozwiązywanie testu

wysłuchali prymusi, ich wycho­
wawcy, dyrektorzy szkól, przed­
stawiciele władz samorządo­
wych. Spotkanie prowadzili or­
ganizatorzy: Grażyna Pośpiech 
kierowniczka Oddziału Zamiejs­
cowego Kuratorium Oświaty 
w Turku oraz Andrzej Piasecki 
redaktor naczelny „Echa 
Turku” . Jako pierwsza popro­
szona została Magdalena Kowal­
ska ze Szkoły Podstawowej nr 5. 
Wręczono jej dyplom wraz, pu­
charem, a pani Danuta Omaf 
z Logo School przekazała jej 
ufundowaną przez tę szkołę na-

cin Antas (SP 4 Turek), Andrzej 
Liszka (SP 4 Turek), Agata Ko- 
pańczyk (SP 5 Turek), Agata 
Skonieczna (SP 5 Turek), Ag­
nieszka Szawara (SP 5 Turek), 
Aleksandra Przygońska (SP 
5 Turek), Aleksandra Urbaniak 
(SP 5 Turek), Monika Redlicka 
(SP 5 Turek), Katarzyna Kuchar­
ska (SP 5 Turek), Agnieszka 
Sobolewska (SP 5 Turek), To­
masz Wenc (SP Tuliszków), Ma­
rta Głód (SP Malanów), Woj­
ciech Przybył (SP Malanów), Ja­
kub Augustyniak (SP Kawę­
czyn), Renata Lipska (SP Kisze-

Nazwa konkursu
CHEMICZNY

BIOLOGICZNY
JĘZYK ROSYJSKI

MATEMATYCZNY
FIZYCZNY

PLASTYCZNY

HISTORYCZNY
MATEMATYCZNY 
KL. III

EUROPA W SZKOLE 
(plastyka)

CZYTELNICZY

RECYTATORSKI

uczeń
Anna Wiertlewska 
Katarzyna Kucharska 
Anna Rostek 
Anna Skonieczna 
Marta Głód
Przemysław Kożuch
Alicja Światowska 
Paulina Aleksander 
Aneta Szczepańska 
Joanna Kamińska
Magdalena Kowalska
Wojciech Stryczniewicz 
Dorota Skubiszewska 
Piotr Paruszewski
Izabela Słomowska 
Anna Adamczyk 
Aleksandra Czerwińska 
Anna Tomczyk
Tomasz Mąkowski
Kamil Kalinowski 
Iwona Musielak 
Karolina Owczarek 
Joanna Szymaniak 
Mateusz Przylęcki 
Adrian Pacześny 
Joanna Paruszewska 
Damian Kaczmarek 
Michał Sekura
Katarzyna Pasturek 
Aleksandra Witczak 
Ilona Jurkiewicz 
Jarosław Przybylski 
Monika Marek
Paweł Dróżdż 
Robert Skala
Małgorzata Majtka 
Karina Szmigiel 
Marcin Sowa 
Justyna Mielczarek

nauczyciel
Miłosława Philipps Bonikowska 
Iwona Bugalska - Rosiak 
Janina Szymańska 
Emilia Helt 
Maria Pękacz
Jadwiga Perlińska
Danuta Rozmus 
Danuta Rozmus 
Halina Mądrachowska 
Karolina Grzelak
Elżbieta Muszyńska
Joanna Kędzierska 
Aniela Skubiszewska 
Julianna Adamek
Urszula Dobrowolska 
Urszula Dorbowolska 
Urszula Dobrowolska 
Magdalena Tomczyk
Józef Grzelka
Halina Majda
A. Osiewała
B. Bogdańska 
J. Tatarczuk 
Anna Karbowska 
Anna Karbowska
A. Olech
B. Czerwińska
T. Wojciechowska
Helena Szymkowiak 
Helena Szymkowiak 
Helena Szymkowiak 
Helena Szymkowiak 
Helena Szymkowiak
Teresa Kolenda 
Elżbieta Pakos
Tekla Jaros 
Tekla Jaros 
Maria Olejarczuk 
Grażyna Bielawska

szkote
SP 2 Turek 
SP 5 Tun* 
SP4Tu«* 
SP5TUK* 
SP Mal®®> 
SpąTu®^-
SP Dób*3 
SP Dób*3 
SP 1 1%  
Sp 4 Tu®>-
SP.sTu^-

SP 3
SP Tuliszf 
Sp i Tu^> 

TjTTrureb 
SP 2 Tu®!1

SP Tok^ 
SP 2 Tuf-J
SP 3 Turfik
SP 5 T®,rek
SP5Tf i  
SP Słód.11!
SP Wie|el

,vk<SPPrzy?
SP Pr/Ąkl
SPP* >  
SPP«*j5 
S P P < „ S 
SPlW X
ŚpTr^f
' ąTut -̂SP
spprzykoa>
SPF>
s £ s > cS
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fe g zentacje

Teatrzyki i przedszkolaki
tystyczny. Dzieci śpiewały, recytowały 
i tańczyły. Podczas prezentacji można 
było również zobaczyć wystawę prac 
plastycznych. Wszyscy artyści otrzymali 
upominki. (k)

V  niedzielę, 8 czerwca w Miejskim 
Kultury odbyły się XV prezentacje 

^orskich teatrów dziecięcych. Pierw- 
g. na scenie zaprezentował się teatr 
■edronki” z Karszewa. Dzieci przęd­
ny wesołą bajkę pt. „Kot, kogut i lis” 

wykonawcą był „Tertius” 
“dysławowa, który zaprezentował 

Wielkopolską „Chłop i diabeł” . 
,̂ c‘Wysląpił teatr „Szept” działający 
J  MDK w Turku z przedstawieniem 

:hatek - fragmenty” . Ponie- 
) części konkursowej wszyscy 

zostali nagrodzeni. W trakcie

w
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"Kubuś
*aż
myje

Waę- Wykorzystywanych na zmianę dę­
ta JJWystępowały dzieci zgromadzone 
ł tarn' Wn*' ^azc*y’ kt0 chciał, mógł 
ty,Tlan Za nagrodę zaśpiewać piosenkę 

Wiedzieć wierszyk. 
w eJne prezentacje odbyły się 11 i 12 
k, Tym razem na scenie turkows- 
4olaK wyst-ąpiło około 150 przed- 

l°w, prezentując swój dorobek ar- Występuje teatr „Tertius” z Władysławowa.

S połeczny Komitet Uhonorowania 
Pamięci Ofiar Hitleryzmu w Turku 

w Pmgnie raz jeszcze skorzystać z ła- 
fjfw "łłeha Turku” , aby wyrazić naj- 
tao2? Podziękowania tym wszystkim, 
Si* b6rym można było spełnić prag- 
ljEi e Kodzin po Turkowianach poleg­
ły W Więzieniach i obozach hitlerows- 
łiię- aby nie zaginęła bezpowrotnie pa- 
^ “ ofieree ich życia. Bez
W lenia potrzeby tego --------

a * Tmansowego popar- 
działalności nie była-

Nowaka i jego zastępcy Stanisława Potu- 
rały. Dziękujemy wszystkim organizac­
jom, szkołom i instytucjom za ich bardzo 
uroczysty udział. Dziękujemy Chórowi 
Nauczycielskiemu i Orkiestrze KWB „A- 
damów” za uświetnienie swymi utwora­
mi aktu poświęcenia pamiątkowych tab­
lic oraz złożenia urn z prochami ofiar do 
symbolicznego grobu. Dziękujemy za

Ln’°żlitwą uroczystość po- 
S , a Pamiątkowych tablic 
tok,.- Urk°wian - ofiar hitlen

PODZIĘKOWANIA

Dziękujemy Redakcji „Echa Turku” za 
chętnie i bezpłatnie udzielane nam miejs­
ce na nasze ogłoszenia i komunikaty. 
Dziękujemy wreszcie mieszkańcom mia­
sta Turku i okolicy, za bardzo liczny 
udział w naszych uroczystościach.
Naszą nagrodą za poniesione trudy jest 
świadomość, że Rodziny pomordowa­
nych Ojców i Braci, mają wreszcie miejs­

ce, gdzie mogą zawsze zapa­
lić znicz, czy złożyć kwiaty 
ku Ich czci.

ofiar hitleryzmu oraz■toboli'
W czneg° ich pogrzebu. Dziękuje- 

naszym wszystkim darczyńcom,
miasta oraz Dyrekcją KWB

* > 5 2 ,1
'sowi 
działa

na czele. Dziękujemy Wiele-
aus0.

p a ł a n i u  i koronny udział w uro-

, - — Prałatowi Kazimierzowi
N>U rivW,' za udzielenie poparcia na-

kościelnej. Dziękujemy za obe 
V  naszym święcie władz wojewó- 

W osobie Wojewody Konińskiego, 
1 o \ja8łewskiego, władz miejskich 

s°bach burmistrza Krzysztofa

chętną, jak zawsze w takich patriotycz­
nych działaniach, współpracę Jerzemu 
Wesołowskiemu, odznaczonemu Meda­
lem Opiekuna Miejsc Pamięci Narodo­
wej.
Najlepsze podziękowanie składamy całe­
mu zespołowi pracownic Muzeum Rze­
miosła Tkackiego w Turku, na czele 
z Dyrektorem Muzeum, Grażyną Piasec­
ką. Bez ich pomocy, nasze dzieło nie 
byłoby w takim wymiarze jak to ma 
miejsce wykonane.

Społeczny Komitet działał 
w składzie:
Jan Wesołowski - przewo­

dniczący, Lech Kuskowski - sekretarz, 
Barbara Nowacka - skarbnik, człon­
kowie: Ryszard Pełczyński, Barbara 
Łęgosz, Grażyna Jankowska-Ratyńs- 
ka, Irena Kozłowska, Anna Musialska - 
odznaczona Medalem Opiekuna 
Miejsc Pamięci Narodowej.
Od redakcji: Pragniemy sprostować in­
formację zamieszczoną w relacji z od­
słonięcia tablic. Otóż Blanka Nowak jest 
córką Stanisława Malińskiego, który zgi­
nął w Oświęcimiu. Przepraszamy.

\  w ' 8rZy,nte papieskiej zostało tylko 
Jĵ Pottinienie i prasowe anykuly . Parząc 

1tt̂ . .lcb ilość i różnorodność, aż dziw 
Nbjl^entat ten się czytelnikom nie 

*̂e’ Wsz?dzie: w gazetach cent- 
U fc>tyte®’°na'nych, lokalnych, w pra- 
MąrJ^nei • sensacyjnej, politycznej 

I i ̂  Wszędzie dostrzeżono jakieś 
I S i ,  tej pielgrzymki. I z pew-
I t^otó Uły te nie są ,ylko kaPrysem

S w  a'e są materiałami przygoto- 
X  tęj na ^mówienie społeczne. 
X j e^>'v°dzi zdarzeń i sytuacji naj- 

razenie zrobiła na mnie wizyta 
>N*arI P.0tlllalu. To tam witano papie-
1 b'V'e'*’10 tam ubrany w reS'ona'-

"bnistrz dziękował Ojcu Świę-

,S VI 1997

temu za wyprowadzenie Polaków z czer­
wonej niewoli.

Czymże się ten region różni od reszty 
Polski? Dlaczego stąd pochodzi najwięk­
szy Polak tysiąclecia? Dlaczego tutaj 
postkomuniści ponoszą zawsze porażki 
wyborcze?

Szukając odpowiedzi na te pytania, 
trzeba by przyjrzeć się temu co dla górali 
jest najważniejsze: wiara, rodzina, włas­
ność, wolność, lokalny patriotyzm. Czy 
w innych regionach tego nie ma? Może 
i jest, ale tylko na Podhalu można zoba­
czyć z jakim szacunkiem odnoszą się tam 
do tradycji i religii. Rody Bachledów 
i Gąsienniców to nie tylko zwykłe rodzi­
ny, to także wspólnoty, które dają mło­
dym ludziom poczucie ciągłości pokoleń 
i jasną odpowiedź na pytanie, skąd po­
chodzę? Dla górala świętością jest też 
jego własny kawałek ziemi. Tam naj­
wcześniej wywalczono zniesienie pańsz­
czyzny, tam w domach przechowuje się 
do dziś królewskie nadania wolności 
i ziemi. Tam przewodnicy z czcią i sen­
tymentem opowiadają o legendarnym Ja­
nosiku, który zabierał bogatym i dawał 
biednym, czy też o bliższym nam w cza­
sie „Ogniu” dowódcy ostatniego oddzia­

łu zbrojnego podziemia, którego komuni­
ści bali się właśnie jak ognia. Podhale jest 
wreszcie jednym z tych nielicznych re­
gionów, gdzie poczucie wspólnoty doty­
czy nie tylko rodziny, czy całego kraju, 
ale związane jest z ziemią rodzinną. 
Badania socjologiczne wykazują bo­
wiem, że Polacy identyfikują się chętnie 
ze swoją najbliższą rodziną, a później już 
tylko jednoczą ich sprawy bardziej ogól­
ne: religia, dobro kraju. Patriotyzm lokal­
ny jest dla większości pustym frazesem. 
Po emigracji Mazurów, Kaszubów i Ślą­
zaków jedynie od górali można się tego 
patriotyzmu nauczyć.

I widząc to wszystko na szklanym 
ekranie zatęskniłem do gór i do górali, 
a później popatrzyłem na moją małą 
ojczyznę i tak bardzo zapragnąłem, aby 
spadła tu kropla z kropidła Ojca Świętego 
i tę naszą ziemię turkowską trochę od­
mieniła. W kościołach i szkołach u nas 
tak ciasno, że dobrym i mądrym słowem 
trudno człowieka wychować. Z rodzina­
mi jest różnie, ale statystyka patologii 
pokazuje, że turkowianie są powyżej śre­
dniej krajowej przy analizie takich nega­
tywnych zjawisk jak: narkomania, pijańs­
two, rozbite rodziny, bieda i bezrobocie.

Echo Turku

M iejska B ib lioteka  Publiczna  
p od su m ow ała  konkurs p t. 
„T w orzym y w ła sn e  
w y d a w n ic tw o ” . Z adaniem  
d ziec i (kl. V  - VII) b yło  
sa m o d z ie ln e  w yk on an ie  
książk i. O g ó łe m  w p ły n ę ło  3 1 
prac z e  S zk ół P o d sta w o w y c h  nr 
2  i 5 o ra z  z e  Szkoły  
P o d sta w o w e j w  C hylinie. P race  
k on k u rsow e o c e n ia n e  były pod  
w zg lę d e m  w yd aw n iczym
1 ilu stratorsk im .

Młodzi
wydawcy

Jurorami w konkursie byli: Pani 
Halina Krawczyk - przedstawicie­
lka Wydawnictwa „Zysk i s-ka” z Po­
znania oraz Pan Jan Z ieliński - 
grafik, ilustrator książek dla dzieci 
z Łodzi.

Zgodnie z regulaminem konkursu 
postanowiono przyznać następujące 
nagrody: I nagrodę dla Agaty Jast­
rzębskiej - ucz. kl. V c SP nr
2 w Turku, II nagrodę dla Grażyny 
Walczak - ucz. kl. V ze SP w Chyli­
nie, III nagrodę dla Paw ła Traw- 
czyńskiego - ucz. kl. VII a SP nr 
2 w Turku oraz przyznano 9 wyróż­
nień: Oli Bąkowskiej, Ani Fret, 
Agacie G rzeszkiewicz, Sylw ii 
Tomaszak, Justyn ie Szw ałek - 
wszystkie są  uczennicami klasy 
V c SP nr 2 w Turku, a ponadto 
wyróżniono pracę Kasi Ogińskiej - 
uczennicy kl. VI a SP nr 2, Kamili 
Lipskiej - uczennicy kl. V SP w  Chy­
linie, Beaty Frątczak - uczennicy 
kl. VI e SP nr 2, M arleny Skotarek  
- uczennicy kl. VI e SP nr 5.
Oprócz nagród dla zwycięzców, po­
szczególne szkoły, bibliotekarze i pe­
dagodzy otrzymali podziękowania 
i dyplomy. Organizatorem konkursu 
ze strony Miejskiej Biblioteki Pub­
licznej była pani Kamila Neumann.

Z aspiracjami do wolności też nietęgo. 
Dwa lata temu mieszkańcy Tokar oburzy­
li się, gdy im przypomniano, że w 1920 
roku we wsi tej spalono listy ochotników 
na wojnę polsko - radziecką i czekano na 
bolszewików: „bo to są nasi” (tak napisa­
no w przedwojennej Gazecie Powiato­
wej). W 1990 roku pierwsze wolne wybo­
ry prezydenckie wygrał tam hochsztapler 
Tymiński. Zresztą w Turku też.

Ale są też na naszej ziemi wspólnoty, 
których postawa może być wzorem dla 
innych. Ot taka wieś na północnych krań­
cach powiatu: Kuny. Jest tam jedna z nie­
wielu szkół, dla której patrona nie szuka­
no w encyklopedii, ale na lokalnym po­
dwórku. Lista przedsięwzięć, które tam 
udało się zrealizować też zasługuje na 
uznanie. Albo popatrzmy na jedną z naj­
piękniejszych tradycji naszego rejonu: 
kwiecista droga na Boże Ciało w Spicy- 
mierzu. Przyjrzyjmy się kapłanom budu­
jącym nowe kościoły w Turku. Popatrz­
my, kto im pomaga. Tak tworzy się 
wspólnota. I chciałbym móc jeszcze wię­
cej takich przykładów podać, i ten lokal­
ny patriotyzm na własne oczy widzieć, 
zamiast je przecierać ze zdumienia przy 
okazji kolejnych kampanii wyborczych.

Mól Lokalny
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Świat według fiskusa
majątek na mniej niż 50 tys. nowych zło­
tych, czyli pół miliarda starych. To niby 
dużo pieniędzy, ale byle jaka własnościo­
wa kawalerka w  dużym mieście jest tyle 
właśnie warta. Jeśli ktoś jednak ma mie­
szkanie kwaterunkowe i nie ma samo­
chodu, to zapewne jego  majątek jest 
mniejszy niż owe pół miliarda. Takich 
podatników fiskus zostawia w spokoju 
nic nie muszą deklarować, nic nie mu­
szą fiskusowi na piśmie oznajmić. Dru­
ga grupa to osoby, których majątek jest 
wart więcej niż 50 tys., a mniej niż 300 
zł. Tacy podatnicy - mający np. kilku-

Wszyscy jesteśmy podejrzani
C zy ma pan domek i autko? A czy 

na autko pan zarobił, jak wynika 
z PIT-u, czy też m oże pan na- 

kradł? Dacza jest? Tak? To gdzie? Może 
mieszkanko spółdzielcze? A obrazy? Ja­
kie obrazy wiszą w  salonie? Czy ma pa­
ni biżuterię? M oże akcje? A  m oże ma 
się udziały w  spółce prawa handlowego? 
Proszę śmiało pisać, i to dokładnie! Ktoś 
mógłby się żachnąć - a cóż to za wypy­
tywanie wolnego obywatela w  wolnym  
państwie?!? To chyba wymysły?!? N ie­
stety, niezupełnie. Jeśli Sejm przyjmie or- 
d ynację podatkow ą bez w ięk szych  
zmian, to konieczność wypełniania de­
klaracji majątkowych stanie się rzeczy­
wistością dla wielu obywateli. Dla czę­
ści z nich oddanie kwestionariusza z do­
kładnym wyliczeniem, co i gdzie posia­
dają, może się, jak podkreślają posłowie 
- przeciwnicy deklaracji, źle skończyć. 
Deklaracje trzeba byłoby składać od sty­
cznia 1998 r.

Zgodnie z ordynacją podatników po­
dzielono na trzy kategorie. Pierwsza ka­
tegoria to ludzie, którzy oceniają swój

pokojowe własnościowe mieszkanie, al­
bo małe mieszkanko, ale dobry samo­
chód itd. - muszą złożyć oświadczenie 
w urzędzie skarbowym, że oceniają swój 
majątek na tyle to a tyle złotych. Kto 
uważa lub wie, że ma więcej niż te 300 
tys., musi wypełnić dokładną deklarację 
majątkową.

W deklaracji miałyby się znaleźć ad­
resy i wartość posiadanych nieruchomo­
ści, kolekcje, zabytki, samochody, infor­
macje o posiadanych udziałach spółek 
prawa handlowego itp. Wiceminister fi­
nansów Waldemar Manugiewicz zape­
wniał, że nie ma możliwości, by składa­
ne w urzędach skarbowych deklaracje 
majątkowe przeciekały na zewnątrz. Nie 
wypada nie wierzyć ministrowi, można 
jednak powątpiewać w sprawność jego  
urzędników i dokładność panienki gdzieś 
w jakimś biurze, dla której deklaracja jest 
jednym więcej papierzyskiem. Niektórzy 
posłowie obawiali się, że taka deklara­
cja może być łakomym kąskiem dla zło­
dziei, szantażystów itp. Są jednak i po­
ważne firmy, które bardzo chciałyby wie­

dzieć, jaki jest stan posiadania takiego 
czy innego człowieka. A że często chcieć 
to móc, więc... Taka deklaracja może być 
też dla osoby, która jest ją  w  stanie zdo­
być, źródłem niezłego - i to nie opodat­
kowanego - dochodu.

Prof. Leszek Balcerowicz zapowie­
dział, że Unia Wolności zaskarży ordy­
nację podatkową do Trybunału Konsty­
tucyjnego, o ile ta ystawa zostanie przy­
jęta przez Sejm w  dotychczasowej for­
mie. Instytucja zeznań majątkowych, 
wprowadzana w kraju, w  którym na ra­
zie jeszcze podatku od wartości majątku 
nie ma, budzi sprzeciw. Oznacza to bo­
wiem, że zdaniem fiskusa należy wszys­
tkich podejrzewać, że nie są uczciwi. 
Oczywiście ministerstwo finansów tłu­
maczy, że deklaracje ułatwią wyłapywa­
nie osób, działających w szarej strefie lub
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N ad osiedlem powoli zapadała cisza. 
Jeszcze tu i ówdzie jacyś spóźnieni 
ludzie wracali do domu, ktoś zatrą­

bił, ktoś wrzasnął, ale spokój panoszył się co­
raz bardziej. Nic dziwnego - dzień był po­
wszedni, dochodziła pierwsza w nocy. Na tę 
porę, jak zwykle, wyczekiwał pan Zdzisio, 
emeryt z czwartego piętra. Włączył telewi­
zor, przygotował sobie herbatę i krakersy 
(przy sobocie miewał piwko, ale to nie była 
sobota) i zasiadł do oglądania programu z fil­
mikami pornograficznymi. Zawsze wiedział, 
gdzie go szukać, choć nadawca wstawiał ten 
program na miejsce różnych, kończących 
akurat nadawanie stacji. Za każdym razem, 
gdy patrzył na wdzięczne wygibasy, błogo­
sławił syna swego siostrzeńca. Osiemnasta- 
latek podłączył wujka na lewo do kabla, dzię­
ki czemu pan Zdzisio mógł nieodpłatnie ko­
rzystać z dobrodziejstw telewizji kablowej. 
Poprawił się w fotelu. W ciszy, w jaką za­
padło osiedle, słychać było wyraźnie balan­
gę na ósmym piętrze. Czterdzieste urodziny 
wyprawiał inżynier Robert B. Panu Zdzisio­
wi to nie przeszkadzało. Na razie. Bo oto po 
paru minutach odbierania ekscytujących wra-

Straszne sku tk i awarii telewizora
żeń, na ekranie coś się zaczęło psuć.

Najpierw były króciutkie przerwy. Potem 
na ekranie co chwila pojawiał się śnieg, by 
wreszcie niepodzielnie opanować obraz. Pan 
Zdzisio, człowiek spokojny, kulturalny i 
trzeźwy, zaklął szpetnie. Wyszedł na kory­
tarz, sprawdził puszkę - w porządku. Wró­
cił. Wyszedł na balkon, wychylił się poza ba­
rierkę i spojrzał w górę. Wtedy na twarz coś 
mu spadło. Odskoczył i obserwował z bez­
piecznego miejsca. Co chwila na dół leciała 
„przesyłka" i z wyjątkową precyzją lądowa­
ła na jego antenie. Ktoś pluł z góry! Obluzo­
wał mu kabel! Zepsuł odbiór! Emeryt wytarł 
twarz i pobiegł do drzwi. W cichym człowie-

jest w celu - zaśmiał się. - Ty chamie, ty ga­
dzie! - ryknął pan Zdzisio, podskakując do 
mistrza plucia. - Ja cię zakatrupię! - oznaj­
mił. Wyrwał kobiecie z ręki widelczyk i za­
nim ktokolwiek zdołał zareagować, wbił na­
rzędzie w szyję niszczyciela anteny. Krew ze 
sprawnie przedziurawionej tętnicy trysnęła 
aż na krewkiego emeryta. Nie zdołał jednak 
powtórzyć ciosu, bo inżynier B., człowiek 
wielkiej krzepy i postury, przedostał się przez 
tłum gości i szarpnął pana Zdzisia do tyłu. 
Pani w zieleni zawodziła piskliwie. Mistrz 
plucia osunął się na balkonową wykładzinę.

Wśród gości inżyniera B., mimo zamie­
szania, sprawnie wytypowano osoby do za-

Sztuka plucia przez zęby
ku obudził się tygrys. Wskoczył do windy i 
nacisnął guzik ósmego piętra.

Pani inżynierowa B. wnosiła do pokoju 
tort, gdy do drzwi ktoś zapukał pięścią. Pan 
domu poszedł otworzyć. Na progu stał zna­
ny mu jedynie z widzenia dziadek. - Co pa­
nie sąsiedzie, za głośno? - zapytał jubilat, 
przekrzykując muzykę. Reakcja nieproszo­
nego gościa zaskoczyła go. - Diabła tam mnie 
obchodzi, że głośno, ktoś pluje z balkonu! - 
krzyknął dziadek, tupiąc i wymachując rę­
kami. - Zabiję go! - dodał, odepchnął Rober­
ta B. i znając typowy rozkład mieszkania, ru­
szył prosto na balkon. Przy balustradzie stał 
mężczyzna w jasnym garniturze wraz z ub­
raną w zwiewne zieloności kobietą. Ona się 
śmiała, a on pluł na dół. - Patrz, ja i dziś w 
pluciu przez zęby mam mistrzostwo! - po­
wiedział plujący do towarzyszki. - O, znów

prowadzenia ładu. Janek, lekarz, zajął się 
ofiarą, jego żona, też medyk, zadzwoniła po 
pogotowie i skłoniła je do natychmiastowe­
go przyjazdu. Policję wezwał Darek, który 
zajmował się wprawdzie przestępstwami go­
spodarczymi, ale wiedział, kogo i skąd wez­
wać do próby morderstwa. Odpowiednie 
służby przyjechały i zabrały w stosowne 
miejsca pana Zdzisia i pana Jarka, ofiarę na­
paści.

Pan Jarek po dwóch dniach wyszedł ze 
szpitala do domu. Za to na szpitalnym od­
dziale wylądował pan Zdzisio, bo mu serce 
zaczęło z tych nerwów szwankować. Pogor­
szyło mu się jeszcze po odwiedzinach rodzi­
ny. - Wujku, od plucia kabel się nie luzuje - 
wyjaśnił podczas wizyty siostrzeniec. - Wte­
dy w całym osiedlu była dwugodzinna awa­
ria...
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Jeśli codziennie nałożymy

świeżo rozgniecione truskawki na twarz i po 
ok. 20 minutach (gdy maseczka wyschnie) 
zmyjemy letnią przegotowaną wodą, cera sta­
nie się zbliżona do cery niemowlęcia.

Na ogół każdy potrafi zjeść na raz więcej 
niż 100 g truskawek, a właśnie 100 g tych owo­
ców dostarcza ok. 60 mg witaminy C (czyli 
połowę dziennego zapotrzebowania na tę wi­
taminę), dużo witamin z grupy B i nieco wita­
miny A. W truskawkach są wszystkie makro- 
i mikroelementy, a przede wszystkim żelazo, 
fosfor, magnez i mangan (te pierwiastki ko-

dodawać po łyżce oleju i również wymieszać. 
Przełożyć ciasto do przygotowanej formy i 
piec 45 minut w piekarniku nagrzanym do 
temp. 180 oC. Po upieczeniu biszkopt ostroż­
nie wyjąć z formy i wy studzić. Zimny bisz­
kopt przekroić na 2-3 krążki.

Galaretkę rozpuścić w 1 szklance wrzącej 
wody i odstawić do wy studzenia. Truskawki 
umyć pod bieżącą wodą, osączyć na sicie, od- 
szypulkować. Kilka truskawek zostawić do de­
koracji wierzchu tortu. Masło roślinne utrzeć 
z cukrem na gładki krem. Dalej ucierając do-

Truskawkowe szaleństwo
rzystnie wpływają na urodę i włosy). 100 g 
truskawek dostarcza zaledwie 40 kalorii! Ich 
sok działa na organizm bakteriobójczo, bo za­
wiera fitoncydy (podobnie jak czosnek, chrzan 
i cebula). Nie znaczy to jednak, że można tych 
owoców nie myć. Truskawki muszą być my­
te! Najlepiej myć je pod bieżącą wodą i nie 
moczyć w wodzie, bo jak mówią Francuzi - 
"woda kradnie im smak". Dopiero po umyciu 
truskawki odszypułkowujemy, żeby woda nie 
dostała się do środka owocu.

Z truskawek przyrządza się kompoty, soki, 
dżemy oraz całą masę pysznych dań. Do ciast 
polecam dodawać je do masy lub nadzienia w 
stanie surowym już po upieczeniu ciasta. Nie 
tracą wówczas swych cennych wartości i de­
koracyjnego wyglądu. Najlepiej jednak jeść je 
na surowo z cukrem lub bez, ze śmietaną lub 
jako wyśmienite koktajle ze zsiadłym mlekiem 
i odrobiną cukru (najlepsze z miksera).

Tort truskawkowy
Biszkopt: 7jaj, 1,5 szklanki cukru, 2szklan­

ki mąki, 1 łyżeczka proszku do pieczenia, 6 ły­
żek oleju, tłuszcz i bułka tarta do tortownicy.

Składniki masy: 0,5 kg dojrzałych truska­
wek, 2/3 szklanki cukru pudru, 25 dag masła 
roślinnego, 1 galaretka truskawkowa.

Dużą tortownicę posmarować cienko tłu­
szczem i posypać tartą bułką. Z jaj oddzielić 
żółtka od białek. Z białek ubić sztywną pianę, 
dodawać stopniowo cukier, nie przerywając 
ubijania. Następnie dodawać po jednym żół­
tku i krótko ubijać. Wymieszaną z proszkiem 
do pieczenia mąkę dodawać porcjami do ma­
sy jajecznej delikatnie mieszając. Na koniec

dawać po kilka truskawek. Posmarować masą 
krążki biszkoptu i złożyć. Wierzch tortu rów­
nież posmarować masą i ułożyć na nim odło­
żone truskawki. Zalać zastygającą galaretką i 
dobrze schłodzić.

Truskawki 
pasteryzowane
Na 1 kg truska­

wek należy wziąć ok.
40 dag cukru.

Najpierw należy 
przygotować opa­
kowania, a więc 
słoiki dokładnie 
umyć, wyparzyć, a 
wieczka po umyciu 
i wyparzeniu dokła­
dnie wytrzeć.

Owoce opłukać 
pod bieżącą wodą 
osączyć i usunąć 
szypułki. Do ema­
liowanego nieobite- 
go garnka wsypać 
truskawki i pod­
grzewać co chwilę 
potrząsając gar­
nkiem lub delikat­
nie mieszając.
Szczególnie w po­
czątkowej fazie 
podgrzewania, kie­
dy nie wytworzył 
się jeszcze sok, na­
leży uważać, aby

owoce nie przypaliły się. Później można tem­
peraturę ogrzewania zwiększyć. Wsypać cu­
kier i podgrzewać do wrzenia, nadal co chwilę 
mieszając (starać się przy tym nie kaleczyć 
owoców). Ustawić garnek z wrzącymi trus­
kawkami na maleńkim ogniu i szybko napeł­
niać przygotowane słoiki po brzegi. Wytrzeć 
krawędź każdego słoika i natychmiast zakrę­
cić czystym suchym wieczkiem. Odwrócić za­
mknięty słoik do góry dnem i ustawić słoiki 
jeden obok drugiego na kocu nakrytym ście- 
reczką aby ewentualnie nie zabrudzić koca. 
Całą partię przygotowywanych w ten sposób 
przetworów nakryć kocem i zostawić do na­
stępnego dnia. Jest to najlepszy znany mi spo­
sób utrwalania truskawek w słoikach, bo 
oszczędza czas i energię, doskonale utrwala 
owoce i słoiki są wypełnione po brzegi. Owo­
ce zachowują kształt, smak i aromat oraz wi­
taminy, ponieważ czas obróbki termicznej przy 
tym sposobie pasteryzacji jest krótki, a tem­
peratura niewysoka.
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"he z rodzin wielodziet- 
t̂ ojektem, czwarte i ka­

żde następne dziecko w rodzinie dosta­
wałoby od miasta wyprawki szkolne, 
czyli pełny zestaw podręczników do 
pierwszej klasy szkoły podstawowej. 
Rodzice siedmiolatka musieliby złożyć 
stosowny wniosek do naczelnika Wy­
działu Infrastruktury Społecznej Urzę­
du Miejskiego - do 15 września każde­
go roku. Wydział - po sprawdzeniu da­
nych - zająłby się resztą... Pieniądze na 
ten cel pochodziłyby rzecz jasna z bu­
dżetu miasta.

Wydział Infrastruktury Społecznej 
obliczył, ile by to kosztowało. Posiłko­
wał się przy tym danymi z Ośrodka Po­
mocy Społecznej i Ewidencji Ludności 
miasta. Wyszło że 7,8 tys. zł. Projekt tej 
uchwały składa się na tzw. Zielonogór­
ską Kartę Promocji Rodziny, którą wy­
myślił ZKW. Cały pakiet projektów jest 
próbą realizacji w mieście polityki pro­
rodzinnej, m.in. wspierającej rodziny w 
trudnej sytuacji materialnej.

Na Kielecczyźnie ukazuje się ponad 
20 gazet. Najczęściej wydają je gminy, 
lokalne towarzystwa kulturalne, czasem 
osoby prywatne. Piszą one głównie o 
poczynaniach radnych, gminnych inwe­
stycjach i o tym, kto się ostatnio urodził 
albo stanął na ślubnym kobiercu.
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dą mineralną. Nie pokrywać ust ani pod­
kładem, ani pudrem, natomiast rozprowa­
dzić odrobinę nawilżającego kremu.

*
Zbyt duże usta dobrze jest obrysować 

brązową w odcieniu konturówką popro­
wadzoną o 1 mm przed właściwą linią 
warg.

*
Make-up powinien być zawsze o je ­

den ton jaśniejszy od koloru skóry. Do­
bierając go dobrze jest w dziennym świet­
le rozprowadzić odrobinę podkładu na 
nosie.

*
Bardzo przesuszonej cerze krem na-

Kilka porad kosmetycznych
Przetłuszczone włosy można ,,umyć" 

na sucho, wcierając w nie ubitą na szty­
wno pianę z 1 białka. Po całkowitym wy­
schnięciu włosy starannie szczotkujemy. 

*
Spiczasty podbródek wyda się nieco 

zaokrąglony, jeśli pod jego spód nałoży 
się nieco ciemniejszy podkład, a na sam
czubek - odrobinę różu.

*
Aby pomadka trwale utrzymywała się 

na ustach, trzeba pokryć je  cienką war­
stwą podkładu, potem przypudrować syp­
kim pudrem i dopiero wtedy umalować.

*
Jeśli usta sązbytsuche, dobrzejest mi­

nutę przed malowaniem potrzymać mię­
dzy wargami tampon waty nasyconej wo-

wilżający może nie wystarczyć, dobrze 
byłoby porozumieć się z kosmetyczką w 
sprawie zastosowania kuracji ampułko­
wej.

*
Szorstki naskórek z pięt powinien znik­

nąć po regularnym stosowaniu na nie 
peelingu do ciała, a potem tłustego kre­
mu. Również na noc należy natłuszczać 
stopy kremem.

*
Po kąpieli, aby ujędrnić i zahartować 

ciało, stosujemy masaż rękawicą skropio­
ną sokiem z cytryny i zanurzoną w soli.

•k
Myjąc głowę, dobrze jest do ostatnie­

go płukania dodać trochę soku z cytryny, 
a włosy nabiorą błysku.



110 ppł
1. Anna Pokorska — SP Uniejów, 20,8 s
2. Anna Prośniak — SP Uniejów, 20,9 s
3. Ola Charuba — SP Uniejów, 21,3 s 
4x100 m
1. SP 2 Turek I — 58,7 s
2. SP 2 Słupca — 58,8 s
3. SP 3 Słupca — 59,0 s 
Skok wzwyż
1. Justyna Tworkiewicz — SP Uniejów, 
135 cm

Igrzyska podstawówekN a stadionie Zespołu Szkół 
Rolniczych w  Kaczkach Średnich 
odbył się finał D rużynow ych  
W ojew ódzkich Igrzysk M łodzie­
ży  Szkół P odstaw ow ych  w  Lek­
kiej A tletyce.

Startowało w nich kilkuset młodych 
sportowców z 17 szkół. Rejon turkowski 
reprezentowało osiem Szkół Podstawo­
wych. Indywidualnie najwartościowszy 
wynik osiągnęła Karolina Danielecka ze 
SP 2 Turek, która w biegu na 100 m uzys­
kała czas 13,7 s.

W poszczególnych dyscyplinach zwy­
ciężali:

Dziewczęta
100 m
1. Karolina Danielecka — SP 2 Turek, 13,7 s
2. Patrycja Kołodziejewska — SP 3 Słup­
ca, 14,2 s
3. Monika Olek — SP 3 Turek, 14,3 s 
300 m
1. Urszula Swęderska— SP 3 Turek, 49,1
2. Ewa Jaszczak — SP 2 Słupca, 49,8 s
3. Monika Borkowska — Władysławów,
51,4 s
600 m
1. Marlena Woźniak — SP 3 Turek,
1.56.3 min.
2. Magdalena Grzelak — Władysławów,
1.57.4 min.
3. Gabriela Gralak — Karszew, 2.01,3 min. 

W tym biegu zwyciężyła Bcmardeta
Kowalewska ze Szkoły Podstawowej 
w Kaczkach Średnich z czasem 1.54,3 
min., ale nie została sklasyfikowana, po­
nieważ występowała poza konkursem.

Na najwyższym podium Karolina 
Danielecka ze SP 2 Turek, zwycięż­
czyni biegu na 100 m. Na trzecim 
miejscu Monika Olek z SP 3 Turek

2. Sylwia Wróbel — SP 2 Turek, 130 cm
3. Anna Witkowska — SP Kleczew, 130 
cm
Skok w dal
1. Natalia Szukała — SP 3 Słupca, 4,62 m
2. Ewa Bentlewska — SP 3 Słupca, 4,60 m
3. Anna Witkowska — SP 3 Słupca, 4,28 m
4. Aneta Kowaleska — SP 3 Turek, 4,25 
m
Pchnięcie kulą
1. Karolina Kruk — SP 2 Turek, 10,86 m
2. Katarzyna Tylman — SP Kleczew, 8,45 
m
3. Monika Malagowska — SP Babiak, 8,25 
m
Rzut oszczepem
1. Wioletta Bekalarek — Słupca, 25,41 m
2. Marta Grzesiak — SP 3 Turek, 24,33 m
3. Agnieszka Majchrowska — SP Tulisz­
ków 20,19 m
Punktacja drużynowa dziewcząt
1. SP 3 Słupca — 1.006 pkt
2. SP 2 Turek — 953
3. SP 3 Turek — 916
4. SP Uniejów — 822
5. SP Tuliszków — 776
6. SP Karszew — 709
7. SP 4 Turek — 684
8. SP Władysławów — 658
9. SP Kleczew — 643
10. SP 2 Koło — 613
11. SP5 Koło — 578
12. SP Babiak — 416

Chłopcy 100 m:
1. Michał Górzyński — SP 5 Koło, 12.’
2. Tomasz Kupczyk — SP 5 Koło, 12,45 
3 Artur Mikołajczyk — Władysław
12.5 S
300 m: 1. Łukasz Iwiński — SP 5 K<" •
41,0 s .
2. Wojciech Strycniewicz — SP 3 Turę \
41,2 s mi
3. Adam Adamek — Władysławów,
1000 m: 1. Darek Szewczyk — SP Tuk®
ków, 3.01,2 min.
2. Jarosław Kałuża — SP Władysławo*'
3.02.8 min.
3. Karol Fabiański — SP TuliszW
3.04.8 min. .,
4x1 OOm: 1. SP Władysławów I — 50,
2. SP 5 Koło — 50,3 s
3. SP 3 Turek I — 51,2 s 
Skok w dal
1. Sebastian Węs — SP Dobra, 5,41 F1
2. Marcin Żabiński — SP 3 Turek, 5.33 ^
3. Mariusz Kubaszewski — Wilczyn, 5. 
m
Skok wzwyż „
1. Tomasz Jóżwiak — SP 5 Koło, 1““
2. Michał Galoch — SP Uniejów, Iw'
3. Grzegorz Czupryński — SP Unici 
160 cm
Rzut oszczepem >
1. Łukasz Ciechowicz — SP 1 TU 1
40,34 m #
2. Arkadiusz Owczarzak —
33.06 m , ,ji
3. Łukasz Michalski — SP5 Koło, 31*
Pchnięcie kulą ^
1. Sebastian Siwek — Tuliszków, 10, ^
2. Miron Zbierski — SP Golina, 10,TL
3. Piotr Wechecki — SP Wilczyn, W 1 
Punktacja drużynowa chłopców
1. SP 5 Koło — 1289 pkt
2. SP Władysławów — 1173
3. Uniejów — 1116
4. SP 3 Turek — 1051
5. SP Tuliszków — 1044
6. SP 2 Koło — 964
7. SP Golina — 955
8. SP 1 Turek — 851 <
9. SP 2 Słupca — 654
10. SP Dobra — 635 <
11. SP Wilczyn — 545

Trzeci radiomagnetofon
W Przykonie odbyły się zawody strzeleckie 

z KbKS. Już po raz trzeci z rzędu zwyciężył w nich 
Ryszard Obratański z Psar.

Zawody miały się odbyć 
w czasie „Dni Przykony” . 
Z powodu deszczu, który zalał 
teren przyszłego stadionu spor­
towego, przełożono je o lalka 
dni. Tym razem pogoda dopisa­
ła. Do zawodów przystąpiło 42 
„strzelców wyborowych” , 
z których każdy miał do od­
dania pięć strzałów.

Podobnie jak w poprzednich 
latach zwyciężył Ryszard Ob- 
ratyński —  otrzymując w na­
grodę już trzeci radiomagneto­

fon. Drugie miejsce i grilla zdo­
był Antoni Naguszewski
z Przykony. By wyłonić zdoby­
wcę trzeciego miejsca musiano 
przeprowadzić dogrywkę,
w której Krzysztof Zając 
z Turku gkazał się lepszy od 
Michała Światowskiego z Do­
brej. Piąte miejsce zajął Jerzy 
Sobczak z Rogowa. W zawo­
dach wziął udział wójt Miros­
ław Broniszewski. Strzelił jed­
nak tylko 28 pkt. i zajął dalsze 
miejsce. (art)

Liga w Dziadowicach
W  Szkole Podstawowej 

w Dziadowicach za­
kończył się sezon Szko­

lnej Ligi Piłkarskiej, rozygrywa- 
ny na małym boisku. Końcowa 
tabela:
Zespół, punkty, bramki 
1. Juwentus 29 34-18
2. Ąjax 16 30-29
3. Roma 16 15-31
4. Widzew 8 24-25

Skład zwycięskiej drużyny: 
Marcin Lament (kapitan), Syl­
wester Hofman, Przemysław

Kłodawski, Janusz Kowalczyk, 
Krystian Mielcarek. Najlepsi 
strzelcy: Karol Pokrywiecki (24 
gole), Przemysław Kłodawski 
(12), Krystian Mielcarek (10), 
Karol Dziurawski (8). Za najlep­
szego piłkarza i napastnika uzna­
no Karola Pokrywieckiego, naj­
lepszym rozgrywającym został 
Marcin Lament, obrońcą Łukasz 
Pokrywiecki, a bramkarzem To­
masz Pilarczyk.

Organizatorem ligi i sędzią 
meczów był Zbigniew Karolak.

☆

W Cisewiu odbyły się Mistrzostwa Gminy Turek 
w biegach przełajowych uczniów szkół podstawo­
wych klas IV— VIII.

Leśne przełaje
Zawody zorganizowano w na 

terenie Leśnictwa Cisew. Słone­
czna pogoda i urozmaicona, leś­
na trasa sprawiła, że w biegu 
wzięło udziałjwmad dwustu mło­
dych sportowców. W poszczegó­
lnych kategoriach wiekowych 
zwyciężyli:

Dziewczęta
Klasy IV
1. Anna Zając — SP Słodków
2. Milena Rusek — SP Turk-

2. Barbara Kubarska — SP
Żuki
3. Magdalena Chojnacka — SP
Turkowice

Chłopcy
Klasy IV
1. Adam Skonieczny
Chlebów
2. Dawid Łożyński — SP Turk-

SP

owice
3. Karolina Przybył — SP Żuki 
Klasy V
1. Kamila Serafińska —  SP
Słodków
2. Anna Łukaszewska — SP 
Żuki
3. Anita Glapa — SP Żuki 
Klasy VI
1. Milena Pawlak — SP Żuki
2. Anna Czapla — SP Cisew
3. Barbara Gromada —  SP
Cisew 
Klasy VII
1. Agnieszka Biniek — SP
Turkowice
2. Emila Zagozda — SP Chle­
bów
3. Agnieszka Zając — SP Słod- 
ków
Klasy VIII
1. Bernardeta Kowalewska
— SP Kaczki Średnie

3. Adam Skonieczny — SP Sło­
dków 
Klasy V
1. Paweł Pawlaczyk — SP Ci­
sew
2. Warych Tomasz — SP Słod­
ków
3. Dominik Kończak — SP Żu­
ki
Klasy VI
1. Roman Ratajczyk — SP Żuki
2. Paweł Zając —  SP Słodków
3. Grzegorz Warych — SPŻuki 
Klasy VII
1. Adrian Łukasik — SP Kaczki
2. Paweł Łukasik — SP Kaczki
3. Emil Brzeziecki— SP Żuki 
Klasy VIII
1. Tomasz Glapa —  SP Kaczki
2. Karol Wachowski — SP Sło­
dków
3. Karol Kałużny — SP Turk­
owice (art)

Tenisiści 
w Kole

Z  okazji „Dni Koła’ (j 
się Otwarty Turniej1 .ji 
Ziemnego, w 1

uczestniczyło czterech 
kich zawodników.
z nich spisał .się Jacek ■.$ 
który zajął pierwsze ^
i kategorii do lat 40. Trze' ^

samej grupie wiekowej 
weł Szczepaniak. W kateg -  
30 lat Jakub Pawlak zaj# gyt 
te miejce. W turnieju st 
również Arkadiusz WapP

.cs'Vnie zdołał zakwalifikować
półfinałów.

OSiR dzieciof
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PAWEŁ SZCZEPANIAK, najpopularniejszy tenisista stołowy 
ubiegłego roku w plebiscycie ,,Echa Turku” , mówi o sobie, że 
le$t czystym amatorem. Gdyby jednak wszyscy turkowscy tzw. 
J^czynowcy poświęcali na trening tyle czasu co on, to Turek 
byłby potęgą sportową w naszym regionie, a może i kraju.

Uzależniony od sportu

Przeważnie gram w godzinach popołu­
dniowych od 18.00 do 20.00. Zimą 
uprawiam tenis stołowy, a latem ziem­
ny.

— Wiem, że poza tenisem uprawia 
Pan również, przynajmniej rekrea­
cyjnie, inne dyscypliny sportu.

— W drużynie koszykarskiej TKKF 
„Tęcza” uczestniczę w rozgrywkach 
Wojewódzkiego Grand Prix. W sezonie 
letnim codziennie, zanim udam się do 
pracy, pływam na turkowskim basenie.
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''■Skąd u Pana ta sportowa pasja?
H,0~~ Wyniosłem ją ze Szkoły Podsta- 

; nr  ̂ dokąd uczęszczałem na 
j e°nie lat sześćdziesiątych i sie- 
mt‘Z,esiątych. Przychylną sportowi 

stworzyłtam ówczesny dyre- 
“r Pan Barczyński. Byłem na tyle 

ptpechstr°nnym zawodnikiem, że re- 
iosi?Wâem szk°łę w pdce ręcznej, 
lokówce i siatkówce. „Trójka” była 
i0lv Czas postrzegana jako szkoła spor- 
s“kc' a ^  uczni°wie odnosili liczne 

na szczê u wojewódzkim i nie 
Później w liceum kontynuowałem 

J^Portową pasję pod okiem profe- 
a,k h ina Zońko. Uprawiałem lekką 
Pte?’ ŷłem członkiem drużyn re- 
iko^^yjnych szkoły w piłce nożnej

^ 0̂  przysz*° za'nteresowai,le

Hij , W tenisa stołowego grałem już 
^  podstawowej. Ucząc się w li- 

Ująłem drugie miejsce w Woje- 
ty lc  ̂Mistrzostwach Szkół Ponad- 
kk.av/0̂ ych. Tenisem ziemnym zain- 
4ye ?łValem się pod koniec lat siedem- 
%i Graliśmy wówczas na nie 
%ft?ych już, asfaltowych kortach 
0$jĄ *‘ubu „Barbórka ” i na kortach 

^  ° takiej samej nawierzchni.
W  '“z-v nie marzył Pan o wyczyno- 

^ oprawianiu sportu?
naszych turkowskich warun- 

pe2[ ° 1 nadal jest to bardzo trudne.
y

h '  ł  n u u u i  j t z j i  l u  u u iu j l u  i r u u r ie .

Uetn °kresie mego życia plano-
Pfjść na AWF, ale po głębokich 
ysleniach zrezygnowałem. Moją

jedyną przygodą z tzw. wyczynem, był 
jeden sezon 1979/ 1980, kiedy to gra­
łem w drużynie „Tura”. Piłka nożna 
mnie jednak nie pociągała, więc od­
szedłem.

—  Jak często Pan trenuje?
— Staram się co najmniej cztery 

razy w tygodniu. Kiedy odbywają się 
turnieje, bywa że gram częściej.

—  W jaki sposób znajduje Pan na 
to czas?

— Prowadzę własną firmę, tym sa­
mym mam nienormowany czas pracy.

Uczestniczę też w zawodach pływac­
kich organizowanych przez OSiR. 
Dwukrotnie ukończyłem warszawski 
„Maraton Pokoju”.

— Czym jest dla Pana sport?
— Hobby, receptą na zdrowie, dobre 

samopoczucie i długie życie. Sport jest 
jak narkotyk. Łatwo jest popaść w uza­
leżnienie z którego ciężko wyjść. Za­
miast siedzieć przed telewizorem, wolę 
pójść na boisko. Moim zdaniem jest to 
zdrowsze i przyjemniejsze.

—  W turkowskim tenisie tak ziem­

nym jak i stołowym, dominują „we­
terani” z wieloletnim stażem. Czy 
myślał Pan o zajęciu się młodzieżą, 
wykształceniu swoich następców?

— Przez pewien czas na poważnie 
myślałem o zajęciu się najmłodszymi 
sportowcami. Byłem nawet nauczycie­
lem W-F w Szkole Podstawowej we 
Władysławowie. Trudno jednak mając 
na utrzymaniu dom i rodzinę pracować 
dla idei. Teraz, kiedy moja sytuacja 
finansowa w jakiś sposób się ustabili­
zowała, nie mam na to czasu. Są jednak 
w Turku ludzie, którzy robią wiele dla 
wychowania naszych następców. Pan 
Mazur prowadzi szkółkę tenisa ziem­
nego, a pan Sochacki stołowego.

—  Czy Pańskie dzieci odziedziczy­
ły po ojcu sportowego „konika” ?

— Dziewięcioletni syn Jakub próbu­
je grać w tenisa stołowego, jeździ na 
rowerze, pływa. Jednak sportem nr 
1 jest dla niego piłka nożna.

—  Jakie miał Pan największe osią­
gnięcia sportowe?

— Zdobyłem mistrzostwo wojewódz­
twa w tenisie ziemnym, wygrałem kil­
kanaście turniejów, między innymi 
w Kole i Koninie. Byłem kilkakrotnym 
mistrzem Turku w tenisie ziemnym 
i stołowym.

—  Uczestniczy Pan również w roz­
grywkach IV ligowych, reprezentu­
jąc „Tęczę” Turek.

— Tak. Zajęliśmy nawet w minionym 
sezonie drugie miejsce w grupie, tuż za 
„Pogonią” Słupca.

—  Jakie ma Pan plany sportowe 
na ten rok?

— Wygrałem już Turniej Otwarcia 
Sezonu w Koninie oraz Turniej Woje­
wódzkiego Grand Prix w tenisie ziem­
nym, w grupie 30—45 lat. Poza tym jak 
w każdym sezonie uczestniczyć będę 
w turniejach z cyklu Grand Prix Turku 
oraz innych turniejach rozgrywanych 
w naszym województwie. Zimą IV liga 
tenisa stołowego i rozgrywki ligi miejs­
kiej.
— Życzę wielu sukcesów i ponownego 
zwycięstwa w plebiscycie „Echa” , 

rozmawiał Andrzej R. Tyczyno
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E lim in a c je  s t r e fo w e
$ekcQ :Ja motocyklowa MKS „Tur” Turek była 

JSanizatorem I i II eliminacji Mistrzostw Strefy 
tych ̂ hodniej w motocyklowych rajdach obserwowa- 

rasa rajdu biegła jak zwykle na obrzeżach 
i *a\vJ P ^ y  stadionu 1000-lecia i za trybunami. 
S a  ^dach startowało 25 motocyklistów z Wroc- 
fe y  lel°nej Góry, Poznania i Turku. Gospodarze, 
W s t a w i l i  14 osobową reprezentację, bezape-'Jriję y i. - -

Róty zwyciężyli w klasyfikacji drużynowej.
indywidualnie turkowianie zajmowali 

N zae P°zycje. W klasie 50 cm3 Marcin Kuchar- 
i S ? w d; u8ie. miejsce w pierwszej eliminacji 
S w . w drugiej. Jego kolega z drużyny Krzysztof 
tycęj lak na odwrót w pierwszej eliminacji był 

y  drugiej —  drugi. Dobrze spisał się 
iedf-p. "italski. Jadąc na starym Simsonie zajął
"’laniLH„,Z, e* i mi nacji piąte miejsce.Pozostali turk-

^lasyfikowni zostali:
6. Waldemar Ochab
7. Michał Brzyszcz
8. Tomasz Szweryd
9. Marcin Adamek
10. Marcin Dura
12. Tobiasz Wojdak
13. Damian Janecki

„ . 14. Mariusz Kryspel
w*e *75 cm3 drugie miejsce zajął Tomasz

% aski- ]
■rUra’

> Jeden z najlepszych obecnie motocyk­
li, a'H'ra ’■ W 250-tkach Daniel Stachowiak był 

t>i$ł ° ”ert Tygielski trzeci.
^  —  wiceprezes MKS „Tur” do

t°cykłowych powiedział nam, że jego

* V f  1 9 9 7

zawodników stać na znacznie lepsze wyniki. Jedyną 
barierą jest stary, wysłużony sprzęt, którym dys­
ponuje klub. Obecnie czyni się starania o zdobycie 
środków na zakup choćby dwóch motocykli średniej 
klasy. Pomoc finansową obiecał już Urząd Wojewó­
dzki w Koninie i Urząd Miejski w Turku. Sekcja 
potrzebuje jednak sponsora strategicznego, a taki, 
jak dotychczas, nie pojawił się w klubie. (art)

Na trasie Tomek Świtalski

Echo Turku

Z  dnia na dzień robi się coraz cieplej. Dlatego, 
dyrekcja OSiR postanowiła wcześniej niż za­
zwyczaj otworzyć basen kąpielowy przy ul. 

Armii Krajowej. Jeżeli pogoda będzie nadal dopisy­
wała, już 21 czerwca będzie można zanurzyć się 
w wodach basenu. Cena biletów jednorazowych nie­
znacznie wzrośnie. Normalny kosztować będzie 2,50 
zł (poprzednio 2,30 zł), a ulgowy 1,80 zł (było 1,50 zł).

Wcześniej 
na basen

W ubiegłym roku doszło do szeregu nieporozumień, 
ponieważ sądzono, że bilet wstępu na basen jest ważny 
cały dzień. Tymczasem ktoś, kto opuścił basen, chcąc 
wrócić musiał ponownie nabyć bilet. Chcąc ułatwić 
życie stałym bywalcom basenu wprowadzono karnety. 
Ich posiadacze będą mogli korzystać z basenu przez 
dziesięć dowolnych dni w ciągu sezonu bez ograni­
czeń.

Dzieci do 7 lat mają, jak dotychczas, bezpłatny 
wstęp na basen, ale jedynie pod opieką osoby dorosłej, 
która musi wykupić bilet. Z biletów ulgowych mogą 
korzystać: emeryci i renciści, żołnierze służby zawo­
dowej oraz młodzież szkolna.

W tym roku po raz pierwszy ratownicy pełniący 
dyżury na basenie zostaną wyłonieni z konkursu. 
Oprócz posiadania koniecznych uprawnień, będą mu­
sieli zaliczyć specjalnie przygotowany test. Miłośnicy 
plażowej piłki siatkowej, będą mieli do dyspozycji 
dwa piaszczyste boiska. Tak jak w ubiegłym roku 
zostanie na nich rozegrany cykl turniejów Grand Prix, 
które redakcja „Echa” postanowiła objąć patronatem.

(art)



O r k a n  -  T u r  3 : 3  ( 1 : 2 )

Piłka wodna
Skład „Tura”: Witold Patrzy- 

kont, Dawid Klecha, Janusz Mo­
drzejewski (od 75 min. Mariusz 
D rzewiecki) Przem ysław Witko­
wski, Robert Balcerczyk, Sylw e­
ster Śliga, Janusz Pańczyk (od 
60 min. Waldemar Ogrodow- 
czyk), Paw eł Grzelak (od 55 min. 
Marcin Antosik), Sylwin Donart, 
Andrzej Wypiorczyk, Robert 
Frankowski.

Mecz w Sochaczewie przypominał 
bardziej zmagania piłkarzy wod­
nych niż nożnych. Stan płyty boiska 
był fatalny. Piłka co chwilę topiła się 
w kałużach wody. Mimo to nie bra­
kowało emocji. Turkowianie rozpo­
częli spotkanie bardzo obiecująco. Po 
bramkach Frankowskiego i Śligi 
prowadzili już 2:0. W 40 minucie 
gospodarze zdobyli kontaktowego 
gola i takim wynikiem zakończyła 
się druga połowa.

Samobójczego gola dla „Orkanu” 
zdobył Klecha, doprowadzając do re­
misu. W chwilę później sochaczewia- 
nie objęli prowadzenie. Jeden punkt 
dla „Tura” uratował Drzewiecki, 
który zmienił pod koniec drugiej po­
łowy Modrzejewskiego. Trener Zdzi­
sław Buchelt był zadowolony z po­
stawy swojej drużyny. Po meczu po­
wiedział nam, że równie dobrze mo­
gli wygrać jak i przegrać, stąd remis 
w pełni go zadowala.

Ten tydzień będzie wyjątkowo tru­
dny dla turkowskiej drużyny. Już

w czwartek zmierzy się z „Górni­
kiem” Kłodawa w finale Pucharu 
Polski szczebla wojewódzkiego. 
Mecz odbędzie się na stadionie przy 
ul Dmowskiego w Koninie. Początek
0 godz. 17.00. Natomiast w sobotę 
ostatni w tym sezonie mecz ligowy 
z walczącym o trzecią ligę „Górni­
kiem” Łęczyca. Choć „Tur” ma już 
zapewniony byt czwartoligowy, to
1 tak chciałby wygrać to spotkanie. 
Po pierwsze by pokazać kibicom, że 
z turkowską piłką nożną nie jest 
jeszcze tak źle jak niektórzy sugeru­
ją, a po drugie by pomóc rywalizują­
cej z „Gómikem” o awans „Pogoni” 
Słupca, która ma nad nim tylko 
jeden punkt przewagi.

(art)
Tabela

1. Lech Rypin 26 56 51:21
2. Pogoń Słupca 26 51 46:19
3. Górnik Łęczyca 26 50 57:32
4. Petrochemia II Płock 26 50 57:32
5. Sokół Kleczew 26 44 39:29
6. Orkan Sochaczew 28 41 46:44
7. Mazowia Rawa Maz. 26 38 48:37
8. Orlęta Aleksandrów Kuj. 26 48 41:48
9. Start Radziejów 26 34 39:48

10. Kasztelan Sierpc 26 32 33:44
11. Zdrój Ciechocinek 26 31 33:41
12. Tur Turek 27 30 38:47
13. Żyrardowianka Żyrardów 27 25 25:46
14. Oaza Sochaczew 26 21 23:52
15. Sparta Dobrzelin 26 15 25:75

^UazEó.ini^om (Zjazdu 

<dl{a{mzyitów  79Ó7 t- 

mzyit&izyo najLfmzyOi 

ulanzyo ijzotkania, 

milzyo wizczozu, 

i mfianialzj za&awy ż y ^

Ckyanizatoizy

LINDA
Zakład Produkcyjny: 

Chrapać* 62-730 Dobra.
teł./fax 70 30 55,78 66 11, (0-43) 29 48 55

OKNA I DRZWI, FASADY, ŻALUZJE, OGRODY ZIMOWE 
Z PCVI ALUMINIUM

DOWOLNYCH KSZTAŁTÓW I WYMIARÓW 
ŚWIATOWYCH FIRM

veka, m m m m ,  mlkington,kommerlinc
REYNOLDS

NOWOCZESNE MATERIAŁY BUDOWLANE m. In.
KAMIEŃ ELEWACYJNY, DACHÓWKA BITUMICZNA. 
BLACHA TRAPEZOWA. SIOING WINYLOWY,
PŁYTY ELEWACYJNE
WRAZ Z USŁUGAMI MONTAŻOWYM! I BUDOWLANYMI

H M

P O S I A D A M Y
T U R E K  P a w i lo n  H a n d lo w y  A D A M ,  u l 

P R Z Y K O N A  - 9 k l e p  f i r m o w y

C E R T Y F IK A T Y
. O b w o d n ic a  P N ,  t « t .  0 8 3 / 7 # - 3 * ' 
Ł1N O Y , t e ) .  0 - 8 3 / 7 8 - 8 6 - 1 2

LOKALE
KUPIĘ mieszkanie do 30 m2 własnościowe na 
terenie Turku (I-III piętra). Turek, ul. Matejki 
3/5. (k97)
SPRZEDAM mieszkanie 2-pokojowe 52 m2 
z telefonem - komfort, 78-15-60. (5396/ El 97)

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM dom, budynek gospodarczy, ga­
raż Konin Starówka. Tel. 42-98-43. (k34) 
SPRZEDAM działkę budowlano-rekreacyjną 
61 ar w tym 21 ar staw uzbrojona, ogrodzona, 
78-45-56. (5380/ E/ 97)

BIURO OBROTU NIERUCHOMOŚCIAMI 
„Signo”, Turek ul. 3 Maja 2. Tei. (090) 
616-750. (3851 /  E/ 97)

SPRZEDAM działkę budowlaną o pow. 7,5 
ara Zdrojki Lewe. tel. Brudzew 259. (k76) 
SPRZEDAM dom c.o., budynki gospodarcze,

sad przy trasie Uniejów - Ozorków, 78-38-83. 
(5385/ E/ 97)
SPRZEDAM dom jednorodzinny w Turku, 
działka c.o. miejskie, garaż. Tel. 78-17-28, 
78-22-52. (k91)
SPRZEDAM dom ze sklepem i piekarnią do 
remontu w Dąbiu nad Nerem. Cena do 
uzgodnienia. Tel. 78-12-51 po 20-tej. (k92) 
SPRZEDAM dom w centrum Dobrej o pow. 
200 nf, w tym 50 m2 pomieszczenia sklepo­
we, 40 m2 pomieszczenie gospodarcze i ga­
raż. Tel. 78-45-88 w godz. 19.00-20.00. (k94) 
SPRZEDAM działki nad nowo powstającym 
zbiornikiem wodnym we wsi Słomów gmina 
Przykona. Wiadomość w redakcji. (k98) 
SPRZEDAM gospodarstwo 6,90 ha, budynki 
murowane koło Turku oraz działkę budowlaną 
w Koninie o pow. 0,48 ha, 78-16-75. 
(5395/ E/ 97)

RÓŻNE
YERTI-TUR żaluzje pionowe i poziome, rolety

antywlamaniowe, wyciszanie drzwi. Zamki 
„Gerda". Tel. 78-65-78, 78-47-49 .13841/ E / 97)

ANTENY. Tel. (0-63) 78-34-01,0-90 22-44- 
56. (zl.31/97)

DOROŻKA!!! Obsługuje wesela, przejazdy 
turystyczne po naszym regionie oraz inne 
uroczystości. Tel. 78-11-05. (5393/ E /97)

Bardzo serdeczne podziękowania moim 
Przyjaciołom za wieloletnią pomoc 
i wsparcie w ciężkiej chorobie mojej Mamy

ś.p. Heleny Naglerowej
oraz wszystkim, którzy wzięli udział w Jej 
ostatniej drodze, za szczere w Jej intencji 
modlitwy, zamówione msze święte, okazane 
współczucie, złożone wieńce i kwiaty.
składa:

Córka Halina

PRACA
POTRZEBNY mężczyzna do pracy w lombar­
dzie w charakterze sprzedawcy, wiek do 35 
lat. Wymagana ogólna znajomość obsługi 
sprzętu RTV. Tel. 78-35-08 w godz. od 
10.00-18.00. (k95)

SPRZEDAM
SPRZEDAM garaż murowany na Osiedlu 
Wyzwolenia. Tel. 78-52-20. (k9)
SPRZEDAM młode kozy oraz dojarkę i schła- 
dzarkę do mleka o poj. 230 L. Leśnictwo 
Sompolno, (0-63) 714-081 w Dąbrowie. 
(3E3/97)
SPRZEDAM silnik zaburtowy Tohatsu M 3,5 
PS. Tel. Uniejów 113 po godz. 19-tej. 
(5392c/E/97)
SPRZEDAM tanio grzejniki żeliwne c.o. Wia­

domość Kawęczyn tel. 80 lub 36. 
SPRZEDAM nowy narożnik jedno^ 
z dwiema pufami. Tel. 78-32-15. (rhJ 
SPRZEDAM kombajny niemieckie, 
Henryk, Głuchów 20 gm. Kawęczyn 
(5400/ E/ 97) h/
SPRZEDAM kombajn „Vistula” ty  
kiem, Ursus C-360. Lakomicki Jac®1*1 
niew 90. (5399/ E/ 97)
SPRZEDAM Jelcza rocznik 1984, sW*^ 
ładowność 8 ton, przyczepę- Tfl-.̂ /f 
stawów 305, Zawadzki Marek. (539°

SPRZEDAM SAMOCHÓD
Tel-fFIATA 126p, rok produkcji 1985 

22. (k90) 7/
FIATA 126p, rocznik 1993. Tel- 
(k93) J
FIATA 126p, rocznik 1984 (altem21 
78-25-02. (53920/E / 97) A
RENAULT 19, 1,4 benzyna 1990 
78-31-84. (5392b/E /97) r f lj 
TANIO! FIATA 125p 1500, roCZ%# 
silnik do remontu. FIATA 126p, ^  ^  
blacha do remontu. Tuliszków,11 
49. (5394 /E / 97)
SKODĘ Favorit, rok 1991 z 
garażowana, wiśniowa, bezwyp3' 
62-63. (5 3 9 6 /E / 97)

Serdeczne podziękowania wszystkim, 
którzy wzięli udział w ostatniej drodze 
oraz okazali pomoc i współczucie

ś.p. Janinie Kubiak
składa:

(5391/E / 97)
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Mąż i synowie z rodzin**̂
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W lesie na Zdrojkach odbyły się 
’ otwarte mistrzostwa Zespołu 
«kół Ogólnokształcących w bie- 

na orientację.
Uczestniczyło w nich czterdziestu za- 
*°dników ze szkół średnich. Trasę 
blegu przgotowali tegoroczni absol- 
*enci LO: Paweł Bartczak, Michał 
Czerwiński, Tomasz Czapla.

Biegi na orientację
Ist(
ójniu

Qt4 zawodów było odnalezienie sie-
znaków kontrolnych i naniesie' 

n,e hasła „Ablacja” na mapę. A oto 
Wyniki: I miejsce zajęła drużyna 
 ̂kładzie: Marek Dąbrowski, Kon- 

ta<1 Malak, Krzysztof Przygoński. II 
^kukasz Sobczak, Wojciech Kowal­
i k  Marcin Górski, III —  Bartło- 
S  Janczak, Jerzy Nowak, Marcin 
‘ ‘kosik. Po biegach uczestnicy rege- 

siły przy ognisku. 
^Organizatorzy: Adam Gomółka, 

>told Wojciechowski, Zbigniew 
Jczyński dziękują Nadleśnictwu za 
g ż e n ie  zgody w zorganizowanie

S zach ow y  ćw ierć fin a ł
Okręgowy Związek Szachowy organi­

zuje ćwierćfinały indywidualnych mist­
rzostw województwa dla rejonu: Turek - 
Grzegorzew - Uniejów - Koło. Turniej 
odbędzie się w dniach 21-22.06.1997 r. 
Początek o godz. 10.00 w sali gry w Spół­
dzielczym Klubie „Tęcza” przy ul. Spół­
dzielców 4 w Turku. Zapisy przyjmowa­
ne będą do godz. 9.45.

Przewidzianych jest minimum 7 rund, 
czas do namysłu wynosi 30 min.
Udział w zawodach mogą brać wszyscy, 
zarówno członkowie klubów jak i nie- 
zrzeszeni, którzy posiadają II kat. szcho- 
wą i niższą. Szachiści mający I kat. lub 
wyższą mają prawo przystąpić do mist­
rzostw od półfinałów.

Zm agania oldbojów
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O ldboje „W ichru ” zm ierzyli s ię  
w  m eczu  o p u c h a r  B u rm istrza  
Dobrej ze sw o im i k olegam i z L is- 
k ow a. Z w yciężyli w ysok o  5:0 . 
W trak cie m eczu , n iesp o d z iew a ­
n ie  p rzyjech ali oldboje z T urku  
p od  w o d z ą  C zesław a  K ow als­
k iego. M iejscow i z m arszu  poko-

„Y ork P ia s t”
Sp. z o.o.

w Psarach ynt. Przykona
O szu ku je  k a n d y d a ta  n a  s ta n o w isk o  
R ów nego k s ię g o w eg o .

Oferty p ro s im y  s k ła d a ć  do  P .P .H . 
"L inda” W C hrapczeW ie, y m . b o b ra ,

tel. 7 8 -3 0 -5 5 .

/^ynek restauracyjny 
Brudzewie z możliwo- 

^  adaptacji na cele 
leszkalno - handlowe. 

Brudzew tel. 38 
lub Łódź 

(0-42) 48-41-60.

/■■I-Ó/6/97)

n a li tak że ich  4 :1 . W tu rn ieju  
m ieli w ziąć tak że u d z ia ł o ldboje  
z G oszczan ow a, a le  m im o w cze­
śn ie jsz y ch  zap ow ied zi n ie  d oje­
ch a li do Dobrej. W p rzed m eczu  
zm ierzyli s ię  tram pk arze z D ob ­
rej, u leg li m łod ym  lisk ow ian om  
2:3 . (art)

r:

SPRZEDAŻ
g o s p o d a r s tw a  r o ln e g o  

w' W ie lo p o lu

6,5 ha gruntu od IV - VI 
klasy.
W skład nieruchomości 
wchodzą: dom mieszkal­
ny parterowy, obora, 
stodoła, 2  wiaty garażo­
we na maszyny, budy­
nek gospodarczy. 
Wybudowane w latach 80- 
tych. Cena 150.000 zł.
Informacje dodatkowe od 
wtorku do piątku w godz. 
12.00-16.00.

Tel. 78-45-83.
ymrrrTTn---------------------------------- -

Sprzedam komputer!
PENTIUM 133 MHz, 16 
MB RAM, HDD 1.7 GB, 
CD-ROM x 8, SVGA PCI 
1 / 2 MB, Karta dźwiękowa 
16 bit, Monitor kolor z głoś­
nikami, nowy (gwarancja 
18 m-cy).

Tel. 78-39-77 wew. 53 
lub 78-34-55

FH P „F oru m ”
Brudzew, ul. Kolska 10 

tel. 38
ogłasza przetarg ofertowy na 
sprzedaż ciągnika siodłowego 
Jelcz wraz z naczepą.
Cena wyjściowa 12.000 zł. 
+ VAT.
Otwarcie ofert nastąpi w dniu 
1.07.1997 o godz. 11.00.
(3883/E/ 97)

(3801/E/ 97)

G astronom iczny
^I^Z yn a Kubiak, 62-709 Malanów

1 tipca uruchamia działalność gastronomiczną Zapraszamy -  MałanóiO
-------------------  od 10.00 do 23.00obiady domotfe, kołaty «

p s o t n i e  d a n c in g i  p r z y  s p e c a c h  ^

^ t °  przyjm u jem y zam ów ienia  na p rzy jęc ia  
1 ^ t u j e m y  m iłą  i  uprzejm ą obsłu gę  ----------

UWAGA!
Z a tru d n im y  sze fa  kuchni
W iadomość: 78-54-14 po 20-tej.

(5383/ E/ 97)

U  1 9 9 7 Echo Turku

2 0 - 2 3  c z e r w c a  „ W y sp a  d o k to ­
ra  M o r ea u ” g o d z . 1 7 .0 0 ,  
1 9 .0 0  USA. 1 5  1.

Reż. J o h n  F ran k en h eim er. 
Wyk. M arlon B rando, Val Kil- 
m er, D avid  T h ew lis i in n i.

Kino zaprasza
Filmfantastyczno - naukowy, 

oparty na powieści Herberta 
George’a Wellsa. Rozbitek z sa­
molotu dociera do samotnej w y­
spy na Pacyfiku. Żyjący tam 
naukowcy prowadzą ekspery­
menty genetyczne. Przybysz 
jest świadkiem katastrofalnych 
skutków ich prac...

2 1  c z e r w c a , g o d z . 1 9 .3 0  Z b io ­
r n ik  w o d n y  p r z y  u l. D o b r sk ie j
Sobótkowe wianki w programie: 
zespól muzyczny działający 
przy MDK, kapela ludowa ze 
Żdżar, Zespół Pieśni i Tańca ,,A- 
nilana” z Łodzi, zespół wokal- 
no-instr. ,.Akord’’ z Poznania, 
konkurs na najładniejszy wia­
nek.

l W o

9 0
PH

Przykona

OFERUJE CEMENT:
K.C. „Warta i „Odra” Opole
-„2 5” hutniczy od 137 z ł/t  
-„3 5” portlandzki od 158 z ł/t

wapno 210 zł/t 
eternit szary od 7,70zł/szt. 
eternit kolor 11,30zł/szt.

Dowóz bezpłatny
UWAGA!

Dla Firm Budowlanych 
i Handlowych TANIEJ
lub bezpośredni odbiór 

w cementowni

Punkty sprzedaży:
B ru d zew  te l. 23 (d . G S ) 
P rz y k o n a  te l. 7 8 -6 5 -2 2  (SK R ) 
K a w ę cz y n  te l. 147 
D ąb ie  (d. G S )
Szczegółowe informacje 

nr tel. 78-65-22 do 15-j 
78-63-63 po 18-tej

(3845/E/97)
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KOMUNIKAT
ZARZĄDU MIASTA TURKU

Zgodnie z art. 18 ust. 12 ustawy z dnia 7 lipca 1994 r. 
o zagospodarowaniu przestrzennym / Dz.U.Nr 89, 
poz. 415 / podaje się do publicznej wiadomości, że 
dnia 24 czerwca 1997 r. o godzinie 9-tej w sali 
posiedzeń Urzędu Miejskiego w Turku odbędzie się 
sesja Rady M ie jskie j, której przedmiotem będzie 
uchwalenie zmiany miejscowego planu ogólnego 
zagospodarowania przestrzennego m. Turku oraz 
zmiany miejscowego planu szczegółowego 
zagospodarowania przestrzennego Osiedla 
Wyzwolenia - Północ.

Za Zarząd 
Przewodniczący Zarządu

-----------------------------------------------------------------------------------TS57W77W

OBWIESZCZENIE 0  LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI
Komornik Sqdu R ejonow ego , rewir I w  Turku

majgcy kancelarię w Turku ul. Kolska Szosa 28 na podstawie 
art. 953 par. 1 podaje do publicznej wiadomości, że w dniu:

31 lipca 1997 r. o godzinie 9.00
w Sgdzie Rejonowym w Turku sala nr 17 odbędzie się licytacja 
z udziału wynoszgcego 3 /6  części nieruchomości 
zabudowanej będgcej w wieczystym użytkowaniu Roberta 
Stasiaka, Teresy Stasiak i Marleny Stasiak, składajgcej się 
z budynku mieszkalnego oraz działki gruntu o powierzchni 486 
m2 położonej w Turku - Osiedle Zapałczane ul. Starzyńskiego, 
majgcej urzgdzong księgę wieczystg nr KW 16915 w Sgdzie 
Rejonowym w Turku.
Nieruchomość oszacowana została w trybie art. 948 kpc na 
sumę: 47.686,00 zł,
Cena wywoławcza wynosi 2 /3  sumy oszacowania tj.
31.790,66 zł. Przystępujgcy do przetargu obowigzany jest 
złożyć w myśl art. 962 par. 1 kpc rękojmię w wysokości 1/10 
części sumy oszacowania tj. 4.768,60 zł.
Rękojmię należy złożyć w gotówce albo w postaci ksigżeczki 
oszczędnościowej.

-75WF777T

P r o d u c e n t  

K o s t k i  

B r u k o w e j ! ! !

I* Slodków Kolonia 64 ]

bramy garażowe i przemysłowe 
bramy wjazdowe, ogrodzenia 
drzwi p.óożarowe i stalowe 
rolety ofcieiKienne

w s z y s tk ie  k o lo ry  
c e n y  k o n k u r e n c y jn e  
f a k tu r y  VAT

HgEfflłU. „ .
Czesław Kędziora

62-700 Turek, ul. Gen. Maczka 11 
tel. (0-63) 78-16-39 
tel. (0-90) 61-81-83

---------------------------------- ?m7T7W

Żuki, 62-700 Turek (na terenie Wyt. Mas Bit.) 
tel. (0-63) 78-52-09  

czynne od 8.00 do 16.00

częścfdo kombajnów BIZON, ANNA 
części ao^prasy Z - 2 2 b  
części zamtenpe do maszyn rolniczych 

i®' sznurek rotniczi 
ca' maszyny yotoWe 
es- paski klinou/e STOMIL, 
es- inne części zamienne

I 0 K

LECZNICA DLA ZWIERZĄT
w Turku, ul. Folwarczna 12

informuje, że w dniach 
1 9 - 2 0  czerwca 1997 r. 
od godz. 9.00 do 18.00 

odbędzie się
obowiązkowe szczepienie 

przeciwko wściekliźnie
na terenie lecznicy.

1 3 7 5 5 7 W

Wichertów, gmIPrzykonaj

Ceny konkurencyjne

POŻYCZKI GOTÓWKOWE

p r z y j a z n a  o b s łu g a  . 
m i n i m u m  fo r m a ln o s

WYSTARCZY,
ŻE MASZ STAŁY DOCHOD’ 
RENTĘ CZY EMERYT^ 

(min. 450 zł)

PHU„CHRO BRY” S f
Turek, ul. Kaliska2 

(budynek PSS)

C z y n n e  c o d z ie n n i  

w  g o d z . 1 1 .0 0 -1 7 * ^

s o b o ta  1 0 .0 0  -13*®®,
____

f i

Producent biurek 
stanowisk komputerowych

P.P.H.U.
Turek, ul. Kolska Szosa 7c

(wjazd jak do hurtowni elektrotechniczną).
ogłasza wyprzedaż swoich 
wyrobów w  I, II i Ili gatunku 

we wszystkie soboty czerwca 
w  godz. IO°° do 14°°

3/86/9/
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leczenie chorób ta rc ff^  
i innych zaboneńborinooapP

8TiiRfk, ul. 650'lttiA  
pN.wr.uw.pT. od

Dejestmcja pod numerem ^
d  ''
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ówka dla dorosłych
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ĵąc ^Pisujemy zegarowo rozpo- 
[łkj. . P°la oznaczonego kreską, 
'(ty J!e utworzą kolejne litery z 
W  * 3  (J4> *5, 0 5 , D6, B4, E l, 

(G4, D5, C5, L6, K4, F4). 
2̂ _ '̂  rzymskiej: nimfa, utożsa-

A E1 C1 E
1

“*T" r--
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■

1

I J K• Lt
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M Nf- 0 ) - - P

-,y Kirke.
r) C i6nie w dz>ałan'u-

lz°ryczny mostek.
s odk> napój alkoholowy. 

jt‘|e j2 r°dzitiy sokołów, bielik. 
^ > y  z wikliny, 

akwariowa.

H) Biblijna kochanka Samsona.
I) Dobra myśl, nadzieja.
J) Roślina cebulkowa wiosenna z ro­

dziny amarylkowatych.
K) Tytułowy bohater poematu A. 

Mickiewicza.
L) Okres dziesięciu dni, tygodni, mie­

sięcy lub lat.
M) W hinduizmie bóg, stwórca o 

czterech głowach i czterech ramionach.
N) Zapięcie u pasa, butów, ubrania.
O) Ostatnia faza skoku.
P) Łuk zatoczony przez rzekę.

''SZCZANIA Z 22 ,ET
He a dorosłych: „Ani kura za 

:efeie"ir ula dzieci: "Każda kura
SjiMacze"
heh!^ dla dzieci:

1 r "(zi uvv m, iwzwiąŁi
ąc,  . r°słych wylosowała pani 

A l "8 z Dąbrowicy.
V c' Ha 6 rozw'4zan'e krzyżówki 
^Ma,-i8rodę wylosował 6-letni 

lk°'vski z Turku.

>odę JJAGRODY:
^dla Poprawne rozwiązanie

Za poprawne rozwiązanie zadań 
konkursowych z okazji Dnia Dziecka 
nagrodę wylosowała 9-letnia Justyna 
Ławrynowicz z Turku.

Po odbiór nagród prosimy zgłosić się do 
redakcji „Echa Turku”, ul. Kaliska 2.

Zwycięzcom gratulujemy i zapraszamy 
do dalszej zabawy. Rozwiązania prosimy 
nadsyłać na kartkach pocztowych z nakle­
jonym kuponem do 20 czerwca br. W 
konkursie dla dzieci proszę podać wiek 
dziecka.

Krzyżówka dla dzieci
A B C D E F G H  I  J

■  1 1

1
1 1 1

■ 1 . r mr - « r i r■
Rozwiązanie utworzą kolejne litery z 

pól: (H3, HI, F4,18, D5, A10, Jl) (D3, A7, 
B4, A9, E6)(D1, II, B5, B4)(H6, B3, H9, 
A2).

POZIOMO: 1F) Nierówność na drodze. 
2A) Przed niedzielą. 3F) Cienka gałązka bez 
liści, witka. 5A) Żalenie, uskarżanie się. 6E) 
Dobra myśl, nadzieja. 8A) Kamień szlachet­
ny w pierścionku. 9E) Odwzajemnienie się, 
odpłacenie się komuś za coś czymś podob­

nym. 10A) Solenizantka z lutego.
PIONOWO: A5) Żona syna. BI) Skła­

dany nożyk, scyzoryk. C5) Wzmianka, przy- 
mó wka, przytyk. D1) Ogień ogarniaj ący du­
żą przestrzeń. E5) Miasto zniszczone za bez­
bożność i rozpustę razem z Sodomą. FI) 
Człowiek chory umysłowo; obłąkany. G6) 
Silny deszcz. HI) Maluch, berbeć, bobas. 
16) Ssak padlinożemy. Jl) Obchodzi imie­
niny 24 maja (kalendarz "ET").

UWAGA: ŁYŻWOROLKI 
Z  G W A R A N C J Ą  !
kółka: półkauczuk i kauczuk

r K U PISZ  TY LK O  '
w sklepach

"NATALIA" Turek, PI. Wojska 
Polskiego 12

"OLEŃKA" Turek, ul. 650-Iecia 8)
N----------------------------------------- 5-H796 Marta Dąbrowicz
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,L ms zimnym i nieobliczalnym. 

, . aj przeskakiwania od mi- 
jsci. Ważne decyzje finanso- 

‘yV termin. Odczuwasz więk- 
ti r; zniecierpliwienie. Rodzi- 
||?bana, okaż jej więcej zain- 

1 wybierzesz się w podróż, 
’ Ptątek nie kłóć się z przy­
tkanie z Bliźniakiem.

Byk

* ^

jSfc-1 si??l*roszczą. tak wiele przed- 
:'Vŝ o jpleraz udaje. Miłość, pienią- 
' ta °'vad>S-W 2as>ęgu ręki. Masz wo-

Ważno 7miam/ w c\x/r»itr"c m Ważne zmiany w swoim 
Nie przegap okazji 

^Proc^W Z jt finansowej, która 
Sn*a sh L,Uie' Zastanów się, czy 
i p8niUz :K>Wc przekształcać w coś 

Pomoże.
ŃIF(TA

• by podjąć ważne de-
5y!lkla. hjy* coś nowego, z pewno* 

Ci do g,owy dobre 
tych ■ iutia ame P'cn'ędzy, możliwa 
N i , ódeł HPracy iub znalezienie do- 

‘l0ch°dów. Dopisze Ci do- 
\ ? skich gw iazdą licznych spot- 

' *°Wv..ijykmiesz z najgorszych 
u- Zakochasz się?

1 9 9 7

RAK
Będzie się układało po Twojej myśli bar­

dzo wiele spraw. Nie pozwól jedynie, by rzą­
dziła Tobą nadmierna ambicja, nie próbuj de­
cydować o sprawach wszystkich wokoło. Nie 
podejmuj teraz decyzji zawodowych bez do­
brego ich przemyślenia. Nie bierz na siebie 
nowych obowiązków służbowych. W kontak­
tach z partnerem odpowiedz na pytanie: 
chcesz mieć miłość czy rację? .

LEW
Lubisz blichtr i blask, a na lep pochlebstw 

można Cię wziąć niezwykle łatwo. Zastanów 
się, czy właśnie ktoś sprytny nie próbuje w 
ten sposób nad Tobą zapanować, nie przegap 
dobrej passy w miłości. Od tego, jak w czwar­
tek i piątek rozegrasz kilka spraw, zależy Two­
ja przyszłość zawodowa. Jak nie masz pomys­
łów na poprawę swojej sytuacji finansowej, 
to zagraj w jakąś grę losową,

PANNA
Wyjedź, jeśli możesz choć na parę dni bo 

Twoja pedanteria, skłonności do krytyki, 
oszczędzania zaczynają dokuczać wszystkim. 
Po powrocie lub odpoczynku inaczej spo­
jrzysz na wiele spraw w pracy i w domu. Nie 
odsuwaj problemów rodzinnych, staraj się je 
szybko rozwiązywać. Poświęć sobotę na do­
bre porozumienie się z ukochaną osobą. Ro­
mantyczna kolacja zdziała cuda.

WAGA
Szansa na awans i pieniądze pojawi się w 

czwartek - nie zmarnuj dobrej okazji! Kariera 
i plany zawodowe zostaną wsparte przez ko­
goś wpływowego. Dobrze się będziesz czuć, 
świetnie wyglądać i imponować podczas li­
cznych spotkań ciętymi odpowiedziami i wie­
dzą. Nie idealizuj partnera, nie narzucaj swe­
go zdania - kłopoty znikną i uczucie zapanu­
je. W weekend unikaj sporów w domu.

SKORPION
W pracy, choć idzie Ci świetnie, nie zda­

waj się całkiem na współpracowników, by nie 
przeżyć przykrego zaskoczenia. Zwłaszcza 
we wtorek wskazane będzie uważne czyta­
nie podsuwanych do podpisu dokumentów. 
Dobrą decyzję finansową podejmiesz w koń­
cu tygodnia. W sercu harmonia z całym świa­
tem, ałe pamiętaj, że granie na uczuciach in­
nych może dać niemiłe niespodzianki.

STRZELEC
Nie jest to dla Ciebie łatwy okres. Mo- 

f żesz zabłądzić, podjąć niewłaściwą decyzję, 
pokłócić się z bliskimi łub wspólnikiem. Nie­
mal do końca czerwca nie spiesz się z poważ­
nymi decyzjami, jeśli nie chcesz ich później 
żałować. Nie mów za wiele w gronie rodzin­
nym. Nie dyskutuj z partnerem. Nie tylko Ty 
potrzebujesz swobody, on także. Nie słuchaj 
plotek. W środę sukces finansowy.

KOZIOROŻEC
Nie masz skłonności do nieprzemyślanych 

decyzji, a jednak pociąga Cię odrobina sza­
leństwa nowej „zdobyczy". Zauważ, kto ko­
go okiełznał. Mimo to szansa na sukces w mi­
łości istnieje i rośnie z każdym dniem. Praca 
wymaga dużego nakładu sił, a jej rezultaty 
nie są imponujące. W czw artek szef pójdzie 
Ci na rękę i szybko umocni Twą pozycję. So­
botnia zabawa poprawi Ci humor.

WODNIK
Zapewnij bezpieczeństwo swoim finan­

som i nic nie zmieniaj w pracy. Ktoś, kto wy­
dawał się wrogo usposobiony, zajmie Twoją 
stronę. Szykuje się wielki przełom, który naj­
silniej może dotyczyć miłości. Tu wiele zale­
ży od Ciebie, więcej inicjatywy i śmiałości w 
połączeniu z delikatnością oczarują wybraną 
osobę. Wtedy kolacją, może się skończyć ra­
no... W piątek świetna impreza idź.

RYBY
Łatwo Cię zniechęcić i zranić, ale to jesz­

cze nie powód, by głosić, że miłość nie ist­
nieje. Może właśnie puka do Twoich drzwi? 
Jeśli wahasz się, zastanawiasz, nawet rozpa­
czasz - odpocznij, postaw na cierpliwość, daj 
działać czasowi. Nie słuchaj doradców, spra­
wy osobiste załatwiaj bez pośredników. Po­
niedziałek będzie jednym z piękniejszych dni 
w twoim życiu. Finanse poprawisz w piątek.
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RO CZNICE

Kochanej Babci i Dziadkowi 
Janinie i Władysławowi 
Urzędowskim
z okazji rocznicy ślubu dużo zdro­
wia, szczęścia, pomyślności i wszys­
tkiego co najlepsze życzą:

Magda, Kasia i Adaś

Marcinowi Szymczakowi 
z Turkowic
odbywającemu służbę wojskową 
w jednostce „4976” w Malborku 
z okazji 20-tych urodzin, dużo 
zdrowia, szczęścia, spełnienia naj­
skrytszych marzeń oraz szybkiego 
powrotu do cywila życzą:

Rodzice i siostra Magda

„W życiu jest wiele pięknych chwil 
niech wszystkie należą do Was". 
Kochanym Rodzicom 
Bogusławie i Józefowi Deruckim 
z okazji 35-tej rocznicy ślubu dużo 
zdrowia i dalszych lat wspólnego 
życia w szczęściu i miłości życzą: 

Córki z mężami i wnuki

Z okazji 30-tej rocznicy ślubu 
Barbarze i Zdzisławowi 
Drzewieckim
zdrowia, pomyślności i długich lat 
szczęśliwego małżeństwa życzą:

Tomczakowie z synami 
¥  ¥  *

Najukochańszym Rodzicom 
Elżbiecie i Jerzemu Pionke
w 20 rocznicę ślubu, pogodnych 
i szczęśliwych dni na dalsze wspól­
ne lata życzą: Córki

URO DZINY

Kochanej Babci 
Janinie Urzędowskiej 
z okazji urodzin dużo zdrowia, 
szczęścia, pociechy z wnucząt i ra­
dości w życiu codziennym życzą: 

Magda, Kasia i Adaś 
¥  ¥  ¥

W dniu 18-tych urodzin Kochane­
mu Wnukowi 
Marcinowi Białasowi
wszystkiego co się szczęściem zwie
życzy. Babcia i Dziadek

Z okazji 17 urodzin Kochanemu 
Synowi
Sebastianowi Świerkowi, 
a także Sylwii Małek 
dużo radości w życiu osobistym 
i rodzinnym życzy:

Mama i ciocia Ania 
¥  ¥  ¥

„Nie obiecuję Ci wiele, tyle, co 
prawie nic. Najwyżej uśmiech i dłoń 
w potrzebie. Obiecuję Ci - po prostu 
Siebie”.
Z okazji urodzin ukochanej 
Małgosi Mielczarek - Jacek

Z okazji 18-tych urodzin 
Marzenie Nita
dużo szczęścia i pięknej przyszłości, 
wiele w życiu słońca i pogodnych 
dni bez końca życzą:

Rodzice i rodzeństwo 
¥  ¥  ¥

Z okazji 10 urodzin
Małgosi Każmierczak
dużo zdrowia, uśmiechu na co

dzień oraz samych słonecznych 
dni życzą:

Rodzice i siostra Ania
IM IENINY

Z okazji imienin
Janinie Włodarczyk
dużo zdrowia, samych słonecznych
dni, powodzenia w życiu osobistym
życzą:

Koleżanki z „Mirandy”

Z okazji imienin 
Elżbiecie Kałużnej
zdrowia, szczęścia, zadowolenia 
oraz spełnienia najskrytszych ma­
rzeń życzy:

Pamiętająca o Tobie 
kol. Teresa Golak 

¥  ¥  ¥
Najdroższej pod słońcem osobie 
Danucie Olejnik 
z okazji imienin wszystkiego co 
najlepsze oraz uśmiechu na co 
dzień życzą:

Córka Elżbieta z Arturem 
¥  ¥  ¥

W dniu imienin 
Jankowi Linka
sto lat żyćia oraz wszystkiego co 
nazywamy szczęściem życzą:

Rodzice i rodzeństwo

Z okazji imienin Kochanemu Ta­
tusiowi i Dziadziusiowi 
Janowi Głowinkowskiemu 
dużo zdrowia, spełnienia najskryt­
szych marzeń, uśmiechu na co 
dzień, długich lat życia życzą:

Iza i Tomek z Anią

Kochanemu Kociakowi 
z okazji imienin, bukiet najpięk­
niejszych i najgorętszych życzeń, 
samych radosnych chwil w życiu, 
spełnienia wszystkich marzeń 
i pragnień życzy:

Aniołek

USC informuje
Dobra: Agnieszka Lwowska i Paweł Zakrze­

wski.
Przykona: Elżbieta Skrzydlewska i Lucjan 

Włodarczyk.
Świnice Warckie: Małgorzata Miłowska 

i Zbigniew Bielawski, Anita Janicka i Mariusz 
Bierzyński.

Turek: Iwona Dzikowska i Dariusz Kowalski, 
Beata Kowalska i Krzysztof Łukasik, Aneta 
Perlińska i Jarosław Wojtkowiak.

Tuliszków: Agnieszka Babińska i Tomasz 
Powaga, Jolanta Kowalczyk i Zbigniew Rusek, 
Małgorzata Andrzejewska i Sławomir Weber, 
Aneta Bazela i Karol Połatyński.

Uniejów: Mariola Kaczorowska i Andrzej 
Rokoszewski, Iwona Miśkiewicz i Ryszard Ro­
siak.

Władysławów: Agnieszka Sobczak i Dariusz 
Ziółkowski, Barbara Antosik i Jarosław Kałużny.

Dobra: Bronisława Szymańska.
Kawęczyn: Feliks Marciniak.
Malanów: Zofia Wojciechowska.
Turek: Anna Szajrych, Edmund Weber, Tele­

sfor Kacprzak, Anna Kaszuba, Helena Nagler, 
Melania Kusy, Anna Jasiakiewicz, Michał Sob­
czyk, Lech Ziętek, Tadeusz Moniak. 

Tuliszków: Halina Konieczka. 
Władysławów: Melania Kałużna.

U SŁ U G I PO G R Z E B O W I
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62-700 Turek 
D yżu r całodobowy 
te ł  (0-63) 78-41-25

Dom: uL Legionów 'Polskich I 
oraz w  godz. 8.00-15.00  
ul. ‘Poduchowne 16
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N a  n ied z ie ln y  o b ia d  radny A n d rzej S o ch a ck i z Turku  
najbardziej lub i r o so fe k  z m a k a ro n em . N ie  p otrafi s ię  
b ez  n ie g o  o b e jść  n a w e t p o d cz a s  im p rez  p le n e r o w y ch .

W przedziale pociągu łysiejący pan 
usiłuje poderwać piękną współpa- 
sażerkę siedzącą naprzeciw niego. 
W końcu znudzona dziewczyna py­
ta:
—A może chce pan zobaczyć, w któ­
rym miejscu operowano mi wyros­
tek?
—Och, tak!
—Proszę wyjrzeć przez okno, to 
było w tamtym szpitalu

* * #
Panie doktorze, jestem  wykończo­
na. Od czasu gdy mąż zachorował, 
siedzę przy jego łóżku w dzień 
i w nocy.
—Czy pielęgniarka, której poleci­
łem czuwać przy mężu nie zgłosiła 
się?
—Owszem, właśnie dlatego muszę 
siedzieć!

*  4= #
Wniebowzięty adorator pocałował 
swą wybrankę w usta i rzekł ocza­
rowany:
—Tym jednym pocałunkiem powie­
działem ci wszystko.
—N ie zrozumiałam tego dokładnie, 
bądź łaskaw powiedzieć jeszcze 
raz...

*  *  *
Jola jest wściekła na chłopaka, któ­
ry co wieczór ze swego okna pod­
gląda ją  przez lornetkę. Wreszcie 
któregoś dnia telefonuje do niego:

W—Cześć, czy nie pamiętasz^ 
wczoraj rzuciłam biustonosz

* * *W m ieszkaniu dzwoni telew ;■ 
—Jeżeli to do mnie, to 
mnie nie ma w domu! - 09
mąż.
Żona podnosi słuchawkę- 
chwilę słucha, aż wreszcie 
mia:
—Mąż jest w domu. 
—Przecież prosiłem cię! - P

,ei*z wyrzutem małżonek.
—Ale to nie była rozmowa d° 
kochany - wyjaśnia żona-

*  *  *  otf* Rzecz dzieje się podczas D
śłubnej.
—Teraz wiem, że nie jesteś
szy! - woła rozczarowany 
—Ja też wiem, że n i e  jestes ^
a mimo to nie robię taki®#0

*

\

yh
X

V

tu, jak ty.
* #  *

—Co ci się stało? - zapy^^fci^ 
znajomego, widząc go 1

'•liS

nosem. . ^
—To była katastrofa ko'eJ 
—Niemożliwe.
—Siedziałem w pociąg11.0”” fi 
nej dziewczyny i jej °ica' 
wjechał do tunelu. fi
—I usiłowałeś ją  pocało^^jjJ1 
-Tak, ale oni w ciemności 
się miejscami.
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